
DzrS 8 STRON Wyd. A, Cena !fi rr Zgromadzenie Oqólne 
Polskiei Akademii Nauk 

WARSZAW A (PAP). Dnia 10 bm. r<:>zpoczęla 
Mil w siedzibie PAN - palacu Staszica w War
azawle, dwudnio w a . doroczna se9ja Zgroma
dzenia Ogólnego Polsk iej AkademII Nauk. 
Obrady. w których udział biorą naj wybitniejsi 
przedstawiciele poszczególnych dziedzin naszej 
nauk!i, poświęcone są omówieniu planu proble
mowego badań naukowych Akademii na rok 
1955 oraz kierunku postępu teClhlllczr,ego w la
tach 1956_0. 

r-ROLETARTVSZE WSZYSTKICH 

KRAJOW ŁĄCZCIE SIĘ' NO 
RZ~SZO\VSKI~ 

Sesję zagaił prezes Polskiej Akademii Nauk 
prof. Ja·n Dembowskj po czym uczestnicy 
obrad. uczcili pamięć czlonków PAN l.marlych 
w czasie między ostatnim a bieżącym Z'gro
madzenlem Ogólnym. Nr 10 (1738) - Rzeszów, środa 12 stycznIa 1955 r. .. 

Lakierni(!,wo Dzień naszego ,vojewództ\va 
prsgnosi tylko .skody • N a naszej pracy z młodzle

. żl\ cIą.Ży wciąż jeszcze. w 
poważnym stopniu plaga la
kiernictwa. Ukrywanie trud
nośCi, przedstawianie rzeczy
wIstości zbyt różowo, Idealnie 
tak jakby w życIu naszYm 
nie było już żadnych niedo
magań, co .lest modne szcze
gólnie wśród pracowników a
paratu ZMP, aktywu, wśród 
działaczy zeteml>owsklch, a 
często przeszczepia sit: i do 
podstawowych ogniw - kół 
ZMP. 
Weźmy niel,dóre narady ak

tywU zetempowskiego... Ileż 
tam szumnych sh"iw. wielkich 
pań!IChvowo-twclrczych prze
mówień, wyolbrzymienia. osiąg 
nlęć, wza.jemnej mohilizacjl. 
O trudnościach, o naszych co
dziennych bolączl,ach !h:iala
tze mlodzieżowi nic lubią mó
wić. 

Wykazaly to dobitnIe kon
ferencJe miejskie ZI\łP w 
Przemyśl n, Stalowej Woli czy 
powiatowa w Gorlicach ... Ma
my olbrzymie osiągnięcia, zdo 
byliśmy już wiele. Idziemy 
dalej - bo wiemy, rozumie
my Hp.... w takim mniej wię 
cej tonie utrzymana była 
większość wypowil'dzi uczest
ników lwnfcrencji miejskiej 
ZMP w Przemyślu. 

Delegaci z "Polnej" mówili 
:I! taką pompą o wspaniałych 
wynikach młodzieżowych bry 
gad w ' zakładzie, jakby rze
czywIście chcieli przekonać 'ze 
branych, źe w ich fabryce 
wszystko idzie Jak z płatka. 
To nie była rzcczywistość ... 
Bo właśnie w fabryce .. Polna" 
byly w ub. roku poważne tru
dności produkcyjne, szerzyło 
się brakoróbstwo. Mlodzleż za
kładu k'ilI,al,rotnle zobowiązy 
wala się zmienić istniejący 

lItan rzeczy l nie zawsze rea
lizowała swoje postanowienia. 

Dziś sytuacja w "PolneJ" 
uległa poprawie... ale czy to 
przyszło tak gładko jak w prze 
mówieniach delegatów. Nie ... 
młodzieżowe brygady im. J. 
Krasickiego, W. Markiewki 
uparcie walczyły z brakorób
stwem zdobywając wyniki w 
ciężkiej walce, przełamując 
swoje sIaboścI. To nie było ła
two. Ale o tym mówić, do tego 
jeszcze na konferencji... to 
przecJez nIe wypada, skom
promitujemy się, pomyślą jesz 
cze towarzysze z ZW ZMP, źe 
aktyw z "Polnej" jest do ni
czego - takiego zdania byli 
delegaci I mówili tak jak Ich 
zdanIem na konferencji Wy
padało mówIć. 

Jest to .1a.kaś wielka nleszcze 
rość wobec organiIac.fl, tchórz 
liwoŚć ... bo skoro są niedoma
gania, to znaczY - nie daję 
sobie rady. A .1akże w ten 
sposób mówić o sobie. 
Postępujące szybko naprzód 

nasze życie, dokonujące się w 
rekordowym tempie budownic 
two, likwidacja wielkiego za
cofania gospodarczego i kultu
ralnego nIc przYchodzi łatwo. 
Wszyscy wiemy, że wiele jest 
jeszcze u nas trudności, że są 
to trudności wzrostu, że w 
miarę naszych sił pokonujemy 
je posuwają.c się naprzód. A 
przełamiemy je tym łatwiej 
i prędzej, gdy .fe dobrze po
znamy, jeśli nie bedziemy Ich 
ukrywać, nie będziemy się 
wstydzić zwrócić się o pomoc 
do nadrzędnej instancji, 

Gdyby delegaci z "Polnej" 
mówili na konferenc.fl szczerze 
o swoich trudnościach, o tym 
jak je przezwyciężała. mło
dzieżowa załoga, wielu uczest
ników sltorzystałoby z ich do
świadczenia. Konferencja była 
by bardziej interesująca, mniej 
s:r,tywna. przyniosłaby pożąda
ne rezultaty. A tak ... zdrowo 
na niej wynudzili się niektó-. 
fZY. 

Nie jest to pojedynczy przy
kład. Trzeba jasno powiedzieć, 
że w naszej zetempowskiej ro
bocIe brak nam szczerej posta
WY zetempowca.... brak nam 

często odwagI. Winniśmy z 
tym bezwzględnie walczyć. 
."Zetempowiec wmten być 
szczery, prawdomówny, zwaL
czać dwulicowo~ć i obłudę" 
- stwierdza. nowy statut. 

Na lal,i~rowanlu rzeczywisto 
ści nie wychowamy młodzie
ży... a wręcz przeciwnie stra
cimy jej zaufa·nie. Aktywista 
zetempowski przy.leid7.Jl.jąc do 
groma.dy na' zehranle koła 
ZMP mówi dużo i wzniośle () 
naszych slIl,cE'sach na polu kul 
tllralno-oświ3tow~·m. A tym- I 
czasem w gromadzie tej jest 
w strasznym stanie ~wlr.tllca. 
Zetempowcy z gromadzkiego 
kola od rolw bi,łą. się o "ru
prowarl7.cnie rl'mflntu I od nl
kol!'O nie mają. J1nmo~y ... od I 
J)ó!tora rolHl "le b~' lo u nich 
kina ob.ia7.do .. vego. C~v to szum 
ne przemówienie aktywisty nie I 
mija, sic z ~clem? Ale cóż ... m6 
wić o trudnośCiach, przed!'>ta
wiać wiernie rzec:r,ywistość? - , 
to znaczy d~mobllizować mło
dzież - myśli aktywista .. Jego 
zadaniem jest prz~rież moom
zować... bezwz/tlęd!1le mobili
zować. Wygłosił referat, zano
tował w notesie - sprawlt 
świetlicy, sprawa kina objaz
dowego:.. pojechał. zapomniał II 

I skończona. mobilizacja. 
"Lakiernictwo przynosi szcze I 

gólnie dotkliwe szkody wła~
nie wśród młodzieży, tak wraż 
Hwej na wszelkie fałszowanie 
?zeczywi.~tości, na wszelkie roz 
bip.źności mi dzy słowem a 
czynem .... (Z przem 'wlenla 1de

/ 

( 

I 
Po otwarciu seronu zimowe· 

go 'stollca rzeszowskiego nar
ciarstwa - Iwonicz -Zt1ró.f -
przygotowuje się do wielu 
Imprez, które zostaną "organi
zowane ,~ Obecnym sezonJe 
narciarskim •. 

Codziennie na truach I sto
kach. Iwonlek! ch. spotkaĆ moż' 
na lIarciarzy trenujących pod 
kierunIllem Instruktorów, prr.y 
gotowu:lących się do tego- . 
rocznych zrzeszeniowych ml_' 
.trzo.tw województwa rze
szowskiego. 

Foto - W, Jawczak. 

rownika Wydz. - Prop. I Aglt, Ll WQl weta 
){C PZPR tow. J. MorawskIe- -

g~. I p t· Weźmy zaclą.g pionierskI. OWS aJą 
Jak powdnie zaszkodziły spra 
wIe zaciągu w naszym woje'" nowe res'auraeJe 
wództwie metody tuszowania Idoski I bu,ef~ 
przez aktyw ZMP warunków 
pracy I życia w PGR. Wsku
tek tego słabsi spośród pio
nierów, którym obIecywano 
przysłowiowe złol:e góry ze
tknąwszy się lI. miejscu z rze
czywistymi trudnymi nieraz 
warunkami - zdeze.rterowall. 

Lakiernicze zapędy zostały 
poważnie przetrzebione w na
szej propagand:JJ!e. Musimy też 
do reszty wykorzenić .ie z ZMP, 
z pracy wśród młodzieży. 

Nie znaczy to bynajmnieJ, 
byśmy nie mieli mówić o na
szych sukcesach osiągniętych 
w ciągu 10 lat władzy ludo
wej, byśmy mieU stać się mal
kontentami, wIdzieć wszędzie 
t~ Iko trudnośct I przeszkody. 
Sukcesy na~ze w budowle. no
wego życia są olbrzymie I win 
niśmy byc z nich dumni, ale 
wiele jeszcze pozostało nam do 
zrobienia, wiele jeszcze przed 
nami trudności. w naszym 
marszu do socjalizmu przyj
dzie stoczyć jeszcze niejedną I 
bitwę: Dla.tego nie możemy I 
tych przeszkód nie wIdzleć'1 
dlatego t.rzeba .1asno wskazy
wać na trudności, na drogi 
ich usuwa.nia., hartować mlo-I 
dzież, zapałać do likwidacji te-
go co sta.re I złe, uczyć ją I 
szczerej prawdy I bojowoścI. 

(i) Z każdym rokiem z,,"ięk"z a 
91~ sieć placówek· I<olp.iowych 
Zakladów Gastronomicznych na 
terenie namego wO.icwo<lz1wa. 
W roku ubiegłym uruchomiono 
8 bufetów i 9 kIloskó",. 

W roku 1955 uruchomione 
zostaną dalsze kioski KZG nn 
sta'cjach w Ropczycach, Jaro
slawlu, Horyńcu-Zdrojll . Wiś· 
nloweJ I Frysztaku. 

Wzrnsta ilość 

szpitali 
I ośrod~ 6w zdrowia 

(I) Województwo rzeszowskie 
poslada obecnie 19 91.pltall. je
den peychlatryclmy, dwa sana
toria pneclwgruźlIcze, 64 0-

. śro.dkl zdrowia, 15 przychodni 
obwodowych, 19 rejonowych I 
Jedną woJewódzk.ą poradrnę w 
Rzeszow ie. Jeśli chod:zJ o lecz
nictwo dziecięce to Istnieje o
becnie w Rzeszowie Centralna 
Wojewódzka Przychodnia Mat· 
ki I Dziecka I 21 przychodni w 
powiatach. Ponadto obok cell
tralnej poradni· przeciwgruźli-
czej w Rzeszowie istnieje o-
sobna w Jaśle. a w Innych 
miastach poradr.!e te mieszczą 
gj~ przy ośrodkach zdrowia. 

Dla obslugl spó~zielni pro
dukcyjn ym Istnieje 6 spec.l al
nych ośrodków zdrowia, osIem 
punktów felczersk ich. 13 żlob
ków sezonowych i ruchome 
ambulanse dentystyc·zne o 
obsadzie 9 l"karzy. 

DobrN początek nomepo ro~'u 

Większość zakładów protluKcyjnych 
ryfmic:nie wykonuje 

swe %adania 
W RAKSZAWSKICH 7.AKLA-1 nych 20.5 proc.). tonnatowo -

DACH PRZEMYSLU WEŁNIA- 2J.5 proc .. wartościowo - 24,2 
NEGO od piel'WSzeg0 dnia 1955 proc . planu miesięcznego. 
roku 1l 0Łiljc się s,V5te:l1łłtyclne: ___ _ 
pl'!.okraclenie zadaó d.OhOWyCh \: I 
(bloi'ąc pod u w alle gotową juz I 
prod"k cje) o n • . imlliej II proc. I 
3 I !}lan dziennv rak~za\.".skie 

pl oc . 4. l. - o 12.2 plOC .. 5. l. 
- o 11.6 proc . 7. J. o 14.1 proc. 

Plnn I dekady 
- niewvkonuny zak!ady przekroczy lY . o 19.3\. 

8. J . - o \2 .5 I~roc . Do dnia 8 I 

(e) Zakl'.dy Przemysłu Lniar 
ski ego w Krosnie nie wykona
Iy p'lanu produl<cji za· p ierw
szą dekadę bieżącego miesią -"lyc"nl. włacznie zaloga tych i 

zakJa':\6w wykon'llA zactan!a m,ie 
s-ięcz ne. Pl'7:yp::,:-:".lące na ten o~ 
kres, \'1/ 114 proc. 

• * 

ca. 1)0 10C·procentowego wy· 
Iwnanla zadań dek.dow.'lch ' 

! zabrnklo 6.7 proc. Jak poin!or-
.1 illowano na~ w re.feracie pla- I 

nowĄnll\ - 9rzyczyną niewy- I 

konania planu przez zakład ' 
byłO zahamowanie produkcji 
przez wykańczalmę (90,1 proc. 
pl~nu dekadowego) I tkalnię 
(97.5 proe.). 

Zaklady Szkla Gospodarcze/:o I 
w Itrośnle do dnia S. 'l. br. 
osiągnęły w produkcji: w $ztu
kach - 3~.4 proc. planu mie-
sięcznego (zamiast zaplanowa- I _ _______ ~ ____ _ 

Wslyd przynosi całej qrom"dzir ten 

(r) Do dnia lO. 1. 1955 r. 
w powiecie rzeszowskim gr. 
Trzeoownisko miesięczny 
plan obowiąz,kowych dostaw 
żywca wy.kcnała zaledwie w 
15,9 proc., Chyżne 30 proc., 
RaclawQwka 38,7 proc. 

- '. J . .~"' . " ' - • 
Najleplejprzebie,gają do-

stawy żywca . wBlaźowej -
68,4 proc. planu miesięczne
go i w Głogltwie - 6(j,8 

pro~ I 
Są chłopi w powiecie rze-

szowskim, którzy już w 100 
proc. wywiązaii się z obo
wiązkowych. dostaw żywca. 

Na opornych, zalegają-

ćych z dostawam"i dla pań-, 
stwa " wYstoso·wa:no · wnio!-oki 
:ka.rne do. Prezydium PRIi. 
Ta·k więc SpGl'ząQzono w::::~c· 
s~i za mleko na Ludwtka 

· Wołoła I Tadeusza Wesołow 
skltro z Krosnego, za żywiec: 
na Władysława Pe7,~ana, Ma 
nana Bieniasl3 i Stefana 'l'
laka :~e SłOC,01Y, 

W vtwórnla I\'la. 
lerh!łów Ognio
trwałych w Hu
cie Im. Lenina 
jest najwll"kszą 
tego rodzaju 
wytwórnIą w 
Polsce. Wybu
dowana na pod
stawie dQku 
mentacJI radzie 
cklej zostala Wy 
posażona całko
wicie w nowo
czesne maszyny 
l urządzenIa do 
starczone przez 
Związek Radzie 
ckl. 

Na zdjęciu: Piec t"nelow'll o długości 
140 m do wypalania szamotu. Na pierw 
szym planie przy szafie kontl'olnej pa
lacz Franciszek Kaczmarczyk. 

Fot. - CAF 

Prlodu:ący plant~torzy roślin włóknistvch 
będą obradować na zjeździe 

w Olsztynie 
(r) W dniach I~ i 16 stycz

nia 1955 r, odbędzie się w 
Olsztynie II Krajowy Zjazd 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 11 ••••••••••••••••• •••• •••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

przodujących plantatorów 
lnu i konopi. Zgromadzi on 
czołowych plantatorów r051in 
włóknistych oraz działaczy 
gospodarczych i naukowców 
z całego krajU. 

......-----~ Czy pO KPE 4I--------------~ 

zmieniło się w "Sanowagu" na lepsze? 
- na takle' oto pytanie odpo-
wlada w swoim liście nasz ko 
It'spondent z Sanockiej Fa
bryki Wagonów, Bęclkowskl. 

PISZE ON: "Mało jest wi 
doczne, żeby po konferencji 
partyjno - ek01wmicznej by
la jakaś poprawa, której za
łoga przecież oczekuje. 

W ub. roku nie uczyniono 
'T.,p. nic, co by zapewniło wy
konanie miesięcznego planu 
tv styczni', br. przy produkcji 
,.D-60". Od pierwszego dnia 
bieżącego miesiąca robotniclI 

tam zatrudnieni nie mają co. 
robić, bowiem nie przygoto
wany został do p1'odukcji ma 
tcrial. 

Na innych odcinkach pro'-
dukcji także nielepiej ta 
,prawa. w·ygLąda. 

dostarCZo''tte zostały dopiero 
pod koniec grudnia. Toteż 
obcinaLnia nie jest w stanie 
nadążyć z cięciem materia
łów, zwłaszcza teraz, kiedy 
zwaliło się na niq wiele ro
hoty. 

Produkcję hamuJe także 
Jedną z przyczyn, że na słabo funkcjonui,ący trans-

,.D-60" produkcja nie została port międzyoperacyjny, o któ 
jeszcze rozpoczęta, jest to, )'f:go u~prawnieniurównież 
~'e główna rozdzieLnia kart ro nie pomYślano po konferen
boczych me przygotowała na cji, a który, zwłaszcza w cza
('zas kart, które winny być sie dużych opadów ś1T.ieżnych, 
rlo.starczone na. obcinalnię je- nie nadqza za.zapotrzebowa-
Ezcze w paidzierniku ubr.: a. . niem zakładu. - -. 

'Na zjeździe, zorganizowa
nym przez Centralny Zarząd 
Skup~1 Surov,'ców Wlólden
n:czych i Skórzanych VI Ło
dzi prz0dui ący plan t 1torzy 
będą c1zie 1 !ć się swymi do
Iycr.czasowy mi wynikami w 
uprawie lnu i konopi, a tak
że ()mówi:j m8tody i sposoby 
,"all:i o lep,:ze urodzaje i lep 
szą .iakość surowca. 

Z terenlł działal.ności Rze
sZ:l\vsld0.f,o. Jarosła,vski cgo i 
Kro:;nieńskief,o Prze:1si -;b·;or
stwa Skup1 Surowców Włó
kienniczych i Skórzanych na 
Zj<'.'1:d jedzi.e kilkunastu przo 
dU .iących plantatorów m . in. 
Andr~eJ Szałankiewicz z Rro 
mady Besko pow. Sanok, któ 
ry z 10 a plantacji wyprodu
kował 687 kg słomy lnianej 
\c!. III i IV -tej, 

W dniu 9 stycznia br. Pre. 
zes Rady i\1lnistrćw ' Jóżei' Cy 
ra!'kiewicz pod~jm{)wał w sa
lach Urzędu Rady Ministrów, 
harcerzy z c<'lłej Polski na tra 
dycy.fnej choInce noworocznej 

Na zdjęciII: Dziadek .. Mróz;" 
wśród dziecI. 

CAF - fot. Baranowski 

D2pesza 
Komi1elu L:enlrałlleqo 

Polskiej Zjelłnoczonej 

ł'arlii Hobolniczej 

Do 
IV Krajowej Konferencji 
Komunistycznej Partii 
Włoch 

RZYM 

KomitEt CEntralny Pol-
ski ej L.:€d:.1 o;ZOn€~ Pc:rtii Ro 
bot;'l icze j prZEsyła IV Kr.jo
wej KOi1f€nn~.!i Kcmun;sty
cZ:1ej P3rtii Wlo~h brater
sl-;ie pozdrowj€n;3 i ży~zenia 
owocnych cbr3d. 

Ludzie pracy nasugo kra
ju z napiętą uwagą i uczu
ciem gtębokiej solIdarności 
sIedzą wy tr·,.\'a łą waikę ludu 
włoskiego o chle·b i pracę, 
walkę w obronie dEmokra
cji i niezawisłości swego kra 
j u, o niedopuszczen'; co 
odbudowy odwetowego mili
taryzmu niemiec·kiego, który 
tyle nieszczęść wyrządził obu 
naszym narcdom. Łą czy nas 
z Wami - Drodzy Towarzy
sze - wspólna wola uczynie 
nia wszystkiego, by nie do
puścić do oorodzenia hitle
ryzmu i zagrażającej .Euro
~"l no.wej - l;\-J1;r es.i-i 7...e- strony 
militaryzmu niemieckiego i 
popierających go amerykań
skich kół imperialistycznych 
- łączy nas wspólna walka 
o pokój i sccjalizm, o przy
jaźń i braterską w spółpracę 
między narod2mL 

Wierzymy gięboko, że za
hartowana w bojach .Wasza 
sławna parti a w obliczu no
wych at·aków r{!akcji zewrze 
jeszcze mocniej swe szeregi 
'j zmobilizuje jeszcze szersze 
masy narodu włoskiego do 
obro.ny jego najżywotniej
szych inte-res6w i swobód de 
mokra tycznych, do wclki o 
·pokój i zbiorowe bezpieczeń
stwo w Eur",pi e, o .szcz~śliwą 
przyszlość swej ojczyzny. 

Komltet Centralny 
Polskie.i Zjednoczonej 

Partii Robotniczej 

Piękny okaz 
orta l wilka 
otrzymało Muzellm 
Łowieekie w Rzeszowie 

W lesie l{Oło Babicy w 
pow. Rzeszów - znaleziono 
postrzelonego orła przednie
go o 2,5-metrowej rozpięto
ści skrzydeł. 

Rzadki okaz ptaka przeka
zano Wojewódzkiej Radzie 
Łowieckiej w Rzeszowie, któ 
ra. mimo stuań, nie zdołała 
orła utrzymać przy życiu. 
Ptak został wypchany i odda 
ny do Muzeum J'~owieckiego . 

Do Muzeum Łowieckiego 
przekazano również wyjątko 
wej wielkości wilka. z~strze
lonego przez ga.iowego z U
strzyk Dolnych. 

Dz!ś W nUmel'~m: 
w dziesięciolecie Ofensywy 
~\~ZniOwej wojsk udziec-.. • • 

A . S. - Wenta wstąpił do spół 
dzielni 

WŁADYS'JA W CHLODNICKI 
- W sprawie wychowania 
mło'dzieiy .. . 

ADRIAN CZERMIŃSKI - J.ą
dro atomu I wszechśw1at 

ljI • • 

Simona (powieść) 
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W aprawie wychowania młodzlety 

Nieraz najlepsze chęci gubimy w frazesach 
W dzies]Qciolecie ofensywy styczniowej 

wojSk · radzieckich 
Niejednokrotnie przepro

wadzałem w świetlicy 
brzeźnickiej pogadanki z 
młodzieżą na rÓżne tematy . 
Aktywność słuchaczy była 
rozmaita. Rzecz na pozór 
dziwna: pogadanki. dn któ
r ych przygotowałem jak nJ j 
więcej materiału naukow e
go, pogadanki z "klasycz
nym" wstępem, rOZWinIę
ciem tematu i zakOliczeniem 
najczęściej nie budziły więk 
szego zainteresowania. Kie
dyś jednak, nie pamiętam 
już przy jakie.; okazji, za
częliśmy rozmowę o ustro
jach społecznych. ot zwykłą 
rozmowę· Tematu tego ni
gdy przedtem nie porusza
li śmy. I nigdy przedtem nie 
było takiego zainteresowa
nia, tylu pytań i tak cieka
wej dyskusj i. 

Wydaje mi się. że właśnie 

Nasz felieton 

,,~fam() nie męe% 
Ka:.da" 

SWięta, święta i po świę
tach. Państwo Robacz

ko wie popijając przeciwwą 
trobiane ziółka z uśmie
chem na ·zmęconych twu.
rzach robią bilans wizy t, 
przyjęć i rodzinnych odwie
dzin . Owszem. owszem ... U
dalo się jak rzadko w któ
rym roku ... Sylwester u Ka 
puścińskich - wiśniówecz
ka tradycyjna domowej ro· 
boty. Nowy Rok u sąsiadów 
- zabawa aż do rana . 
Czwartek u WUjostwa. Po
staw ili s ię - ryby, gęś, nild 
ranem bigosik. I przy tym 
tak rodzinnie, w szyscy ra
ze~ -- coś ze 20 osób i ze 
sześcioro dzi.eci . - Ty lko 
d,dwna rzecz, że te dziecia 
ki taki e nieznośne - duma 
głośno mama Robaczkowa. 
-- Zauważyłeś jak ten Ja
nek zhardział. Smarkacz 
10-tetni a ojca ma za nic, 
ani wierszyków delHamd
wać nie chciał, ani ze wszy 
stkimi śpiewać. Jakeśmy 
tak w spó lnie " Góralu czy 
ci ni e ża t" nuciE - to n a
wet śmial s ię w kuleLk ... 

- Tak, tak - posłusznie 
potakiwał małżonek - te 
szkoły dziś całkiem dzi e
ciom w głowie przewracają. 
Dzieci nasze za nic majq 1'0 

dzinę. Jak ciocia Józia 
wzię/·a na kołana Wandecz
kę to ta w krzyk, że chce 
już iść do domu, a Zbyszek, 
bądź co bqdź spory już ka
w aler, ma przecież 13 I.at
oparł sie o stół i zasnql już 
o ll-tej: Ja tam w jego wie 
ku ... 

Nie doko~czył !Wych tę
czowych wspomnień, bo z 
wypiekami na twarzy 
wpadł do pokoju B-letni KCl. 
zio wolając: - Mamo w nie 
dzietę w naszej szkołe bę· 
dzie dziadek Mróz, kto ze 
mną pójdzie? 

Dziadek Mróz - pani Ro 
bacz kowa -- pogardliwie 
wydęła wargi. - No i co z 
tego? Na pewno nie dosta
niesz tam ani dobrego ma
kowca, ani nóżek w gala

recie (pyszne były te u cio
ci Józi - prawda?), ani win 
ka ci nie dadzą z porze-
czek ... Wynudziąz sie syne-
czku ... Wiesz co - OŻyt . iła 

się - prosili nas państwo 

Kowal.ikowie. Dzieci u nich 
co praw da nie ma i miesz
kanie niewielki e, ale za to 

z.awsze dużo gości i bardzo 
wesoło . Będą zadowoleni 
jak cię przyprowadzimy, bo 
przepadają za dziećmi. - I 
spojrzała z triumfem na mę 
ia. 

Ma się to czułe matczyne 
serce. 

Ale Kazio, dziwnie zaree( 
(lowa ł - krzyknql b/agal-' 
nie : " Mamo nie męcz Ka
zia" i szlochając wyb iegi z 
pokoju. 

"Dziwne" dziecko. " Nie
wdzięcznik". 

(lka) 

w ten wieczór grupa' dziew
C7.ąt i chłopców u~wiadomiła 
sobie. że żyjemy w okresie 
p:ze łomowym rewolucyjnego 
bu downi"" , ' 3 w "stl·O.i 11 spr<l 
wiedłiwości społecznei , · od
miennego od dotychczaso
wych usti'ojów l .. rzy wd v i wy 
z:v~kll . Mało te!w . Wła.śnie 
wtedy zaczęliśmy wspólnie 
marzyć : jak będzie wygl ąda
ła Brzeźnica w przyszłości, 
co nowego zbudujemy i jak 
będziemy w niej żyć. Posta
nowiliśmy częściej rozmil
wiać na r6żne takie ciekawe 
tematy. 

Są ludzie w Brzeźnlcy, kt6 
rzy uważają, że młodzież po 
trafi tylko zapalić się słomla 
ny m ogniem. a nic konkret
nego nie zdz i ała. Fakty na
szej świetlicy mówią co in
n ego. Fakty mówią, że mło
dzież ma wiele zapału i lubi 
marzyć o wielkich rzeczach . 
Trzeba jednak umleć te ma
rzenia i wielki zapał skiero
wać na wlaś.ciwe tory, trze
ba pomóc młodzieży realizo
wać te marzenia. A .;ak było 
dotychczas? - Młodzież po
stanowiła zbudować np. bo
isko sportowe w Lubzinie. 
Zbyt wiele było najróżniej
szy ch przeszkód ze strony 
właśnie tych, którzy powin
ni pomagać młodzieży. "Ktoś 
ma zastarzałe prawo do tej 
ziemi", .. To nie jest takie pro 
ste". "Niech się tym zajmie 
ZMP" - oto odpowiedzi, z 
jakimi spotykała się w swo 
Ich staraniach młodzież Lub
ziny. 

Przyznam sl~, ~e kiedy 
młodzież Pustkowa żaliła się, 
że zabieraj ą jej świetlicę na 
magazyn zbożowy. sam nie 
zna·lazłem illJ1ej drogi, jak 
zwrócić się do władz powia
towych i Zarządu Powiato
wego ZMP z tą sprawą. W 
świetlicy Pustkowa do dziś 
leży zboże. a młodzież do d,i ś 
pamięta, że zrobionO jej 
krzywdę. 

Wśród . młodzieży nie ma 
asekurant6w. Gorące serCa 
młodych nie mogą zrozumieć 
lęku przed źle pojętą odpo
wiedzialnością za nieudane 
zebranie, chybiony czyn sno
łeczny. czy inną imprez ę. Dla 
tego zapał młodzieży pomno
żony przez doświadczenie 
starszych .;est dla nas źró
dłem wielkiej siły i niewy
czerpanych możliwości. 

Młodzież lubi przygody, 
ruch, a nie znosi bezczynno
ści. Taką żywą akcją jest zlot 
młodzieży, festiwal. wyciecz
ka, masowe organizowanie 
k6ł młodzieży , werbunek, za
wody strzeleckie itp. impre
zy, wymagające pokonywa-

W kabinie radiowęzła Dę
blckichZakladów Mię

!!nych, na stoHku leżą trzy 
pękato wyładowane teczkI , 
zapisanych ręcznym i maszy 
nowym pismem pogadanek, 
wygłoszonych w radiowęźle 
zakładowym. Przeglądam te 
skry pty i rozmawiam na te
mat pracy radiowęzła z Sl;

okretarzem rady · · zakładowej , 
pracownikami dyrekcji, no i 
z p rzeds tawicielami załogi _ . 
słuchaczami radiowęzła, do 
których tak często w ciągu 
dnia pracy dociera - uwa
ga : "Tu radiowęzeł zakłado
wy" ... Skrzętnie notuję wszy 
stkie uwagi i staram się zna
leźć odpowiedź na następu
jące pytania: 

Po co jest radiowęzeł? 
Czy wygłaszane pogadanki 

w radiowęźle zRkładowym 
mogą być ciekawsze? Cz.y 
dyrekcja zakładów · docenia 
pracę radiowęzła i jak kieru 
je jego pracą rada zakłado
wa i organizacja partyjna? 

Pytanie - po co .ies~ radio 
węzeł, nie przypadkowo zna 
lazło się na pierwszym pla
nie, Od niegc. bowiem nale
ży zacząć uwagi na temat 
pracy radicwęzła Dębickich 
Zakładów Mięsnych . Tutaj 
nie trudno dostrzec rażące
go błędu. Radiovłęzeł wyrę
cza tablicę ogłoszeń, jest 
śrcdkiem w ręku dy rekcj :, 
służy jej do publikowania 
n~jróżnorodniej~zych . okólnl-/ 
kow i zarząd zen. lIf 

Zarządzenia ta'kie zawie-

nla trudności, .iednym sło
wem akc:ia. Wśród instancji 
ZMP-owskich i n ie tylko w 
ZMP zakorzenił sie pogląd , 
że praca nie może przebie
gać "od akcji do akcji" -
I to jest słuszne. Ale niesłu
szne jest unikanie akcji w o
góle. Niesłuszne jest opiera
nie pracy kół młodzieżo
wych jedynie na - często 

nudnych - zebraniach i od
prawach. Przecież właśnie w 
masowych akcjach społecz
no-politycznych rośnie i har 
tuje się aktyw. . 

Istnieje w pracy kultural
nej z młodzieżą pewne nie
bezpieczeństwo, nie docenia
ne przez aktyw kulturalno
oświatowy. niebezpieczeń
stwo schematyzmu. utarte do 
pasowane formy pracy świe
tlicowej. stosu:ie si ę· zasadę 
jednakową. stale działają
cych · zespołów artystycznych, 
oświatowych CZY szkolenio
wych. Lato, jesień czy zima, 
działają te same I takie sa
me zespoły. A przecież każ
da świetlica, każdy zespół 
posiada swoje własne życie 
i w zależności od warunków 
cii)gle sie one zmieniaj ą , cią
gle musi by.ć w tych zespo
łach coś nowego. 

Któż zaprzeczy , że mło
dzież kocha swo.ią rod7.inną 
wieś. Któż zaprzeczy, że mło 'I 

dzież nienawidzi fals7.u w 
swym codziennym ż~' ciu. A 
my - mówię tu zwła szcza I 
o działaczach kulturalnvch 
- czy potrafimy dać mło
dzieży nasze serce. Najlepsze 
nieraz chęci gubimy w szty
wnych, pompatycznych, po
zbawionych jakiegokolwiek 
uczucia frazesach. Za małb · 
w programach naszych wy
stenów artystycznych jest 
pięknych , serdecznych pieśni . 
wierszy, a mamy nadęte , czę 

sto niezrozumiałe pieśni i 
wiersze jak te. które nam 
wskazało Ministerstwo Kul
tury i Sztuki jako przykła
dowe programy dla brygad 
artystyczno- agltacyinvch . 
Warto by tet pomYŚleć o 
szknlenlu politycznym kiero
wników świetlic. no bo jak
żeż oni będą tłumaczyć pew
ne rzeczy mlod7.ieży. skoro 
sami za w iele nie umieją . 

I jeszcze jedna spraw a -
to szczerość wobec młodzie
ży. Był u nas w Brzeżn icy 
wypadek, że w czasie wie
czornej zabawy niektórzy 
aktywiści zabraniali młodzie 
ży picia wina. a sami pili ile 
wlazło. Nie trudno się domy 
śleć, co młodzież myśli o 
tych aktywistach. 

Władysław Chłodnlckl 

kierownik świetlicy 

w Brzeźnicy 

10 lat temu, w nocy z 
. d..'1a 11 na 12 S ~y C l 

. nia. wo .i ska I F ro n
tu Ul.ua :ńsk ego . do 

wod zone przez m arszali<a 
K on)(: wa, p a vs ą p liy do hi
s '.ory cznej of ; n syw y, celem 
której było z-idanif! ost .. te
cznego. d r u zgacące·go cios u 
faszy slo \\'sk:ej arm :i ·H 'tl e
ra. To g'gal1 lyc zn e przeds;ę 
wz:ęc:e. które pnyn ic.s lo \V 

efekc:e wo:ność r es zci e 
ziem polsk:ch doprowadzilo 
Armię Rad:decką do gni<1zd" 
faszyzmu - B('rlina , gdzie 
w dn;u 9 maja 1945 za tknię
te zostały sztandary zwyc i ę 

,twa. I 
W mrD'1:ną, styczniową noc 

roz;brzmlała huk ' em ~ys i ąca 

dz:ał, warkolem niezliczo
nych, clt:żkich czołgów, na· 
woływaniem idącej do na
tarc :a p:echoty - nad w iślań 
ska ziemia. Natarcie wyru
szyło z przyczółka baranow
sf<o-saodom:er ski ego. który 
odegrał decydującą rc:!ę w 
ofens yw ie I F ,-ontu Ukra i ń
skiego i umożliw i! błyskawi 
czne rozstrzygn ' ęc: e b:twy 
o pas z:<'m nadw : śl a ń s k ' cn. 

Wróg docen'.a;ąc waczen :e 
tego przyczółka dąŻY ł wszej 
k:mi s;lami do odb'da go 
z r ak Ar;nii Hadllieckiej. Do
wódca niem:eckiej grupy ar
m': " A" gen. Harpe w przed 
dz : eń decydu'ącego a taKu ra 
d zieck:ego z.,, · rÓcił się d l'! 
s wy ch żołnier zy z żąda
niem. .. ..odrzucenia wroga 
w gwałtownym, fanatycz
r.ym uderzen iu i znis zczeniu 
go w ataku". Na nic zda Iy 
się jednak żądania dowód
ców n:emiecldch. ZoJnierz 
radziecki złamał wszys ~ki',! 
siły n:eprzyjacieIa. 

Owe styczniowe dni glę · 
boko utkwiły w s€rcach i 
pamięci mieszkańców nadwi 
ślańsk:ch teren6w. W<;pomi
l1 aj ąc je Stani ·sław Maj 
chłop ze wsi Suliszów m6wi : 
"Z radością przysłuch i wa1i~ 

. raj" nieraz całą Utan!ę wy- k.ładów Mięsnych Zł wzglę-
pisanych nazwisk ludzi, kt6- du na specyfi~ę produkcji 
rych liczba dochodzi nle'kle- np. higiena i warunki sanl-
dy do 150. Ile to nasu l ener tarne. Słusznie więc radio-
gil kosztuje wygłaszającego , I węzeł systematycznie zaj
o tym mogą dużo powiedZIeć . muje się tymi sprawami w I 
.łuchacze. Jeśli mówimy, że pogadankach. W pogadan-

my s'ę \\·arkotowi przej~i
d±ających czołgjw r adzicc
k :ch. W:ed ' iehimy, że zbli
ża s:ę w:elka ch w ila". 

W parę dni pbtem raucz)' 
c:el z Ba!'<:nowa Stan ·s!a ,~. 
Wo l oszyńsk i w kron i c~ 
~zko :nej zanotował : " .. . Wcze 
sn.' m ran/{em dn ·a 1;> slyc7. 
o ia ruszyły do ataku WOJ
ska radzi cke i pocędziły 
w kierunku umocn : eń nie
m:eckich". Tego samego r Jn 
ka m·eszkańc.l' odleglej o 
k:Jka kilometrów od Bua
nowa w'oSki Sullsz6w gdlle 
kwaterował sztab I Fron'u 
Ukra:ńsk'ego ŻEgn a li słowa
m:: "Szczęśll ·:, · ej drog i" od · 
jeidżających na linle fronlu 
wą generalów radzlt'okich. 

Ofensywna akcja woj sk l 
Frontu Ukra:ńskiego toczy
ła się z błyska wiczną nyb
kośc:ą O sile piorur1ll j ąc"". g(l 
uderzen:a grom : ąc l'(O nie
przy jace:a na'l~:ej mów i ą 
n:em:eck:e meldunki rad;c
we pod kr Y!9lon 'mem " Berg 
72" pod~h\Vycon~ prz ez ra-II 
dzieck' ch te~- g:'" f:stó lV • -

, . .. . O~lOlam:a .: ą c e uderze
n ie. Ws,"ystko roz:atIJ;e s:Ę' . 

ŁącZ\1oŚĆ przerwana . N e mo 
gĘ' się utrzymać'. ll1astep·· 
ny: .. Og'eń Ros·anprzeraż
Jiw'e dokł~dny. Dcokol<: 
wszystko zn:szczon ~. Sztab 
roz.b'ty. Us · łuję się wydo
sto (o. K0n'ec". 

Tak żo :n:erz radz :E;cki \'.' 
styc : n ' rl\v ej Of' tls .Y '< e n' .sz · 
.C 7. ą c Sił y wroga n :6sł po 5-
letn iej nie woli upró gn 'or' -l 
wolność na rodowi p:.lskie

mu. 
Nadwiś!ańsk'e termy w 

H.'on:e orz.'·Czółl<a b1rallo w 
sko-s a nd cmiersk:E'g 0 by ły"" 
c.kresie poprzed·'.a ' ącym ()
fE'f1.sywę styczn'ową , a na
stepn:e w cla , ie jej trwa· 
n ' a m'e'scem wzmOŻOl'le ] 
dz i ała:n 0~c' l iczny ch 0 0 1-
s'k'ch oddz ' alów partyzan-
ck ich. Dobrze ?ORny jE' s t I 
miejscowej ludności wspa,:, 

radiowęzła Dęblck1ch Zakła
dów Mię5'nych. 
R6wnież błędem w pracy 

tamto radiowęzła jest · brak 
urozmaica'nia rematyki 'POga
danek Np. w miesiącu listo
padzie przez kilka·naście dni 

Radił)wt;zeł ~ 

czy monitor zal,ladowy" 
radiowęzeł nie powinien być 
monitorem za·kladowym, 
czym jest dotychczas, trze
ba zaznaczyć, że nie ma tu 
mowy, by nie ogłaszać przez 
radiowęzeł zarządzeń w ogó
le, lecz nie mogą one stano
wić zasadniczej treści jego 
pracy. 

Radiowęzeł zakładowy po
win ien spelr..iać rolę organi
zatora załogi do lepszej i wy
dajniejszej pracy, pomagać w 
po'konywaniu wszelkich tru
dności. Dlatego należy po<!a
wać ciekawe ·meldunki o wy 
konywaniu zadań produk
cyj nych przez poszczególne 
oddziały, brygady, czy indy
widualnych robotników. Sy
gnalizować i wytykać braki 
zaistniałe z winy pracowni
ków, czy dyrekcji. 

Przy czym najwięcej miej 
sca w pogadan·kach radiowę
zła trzeba poświęcić najważ
niejszym zagadn!eniom, a ta 
kim jest dla Dębickich Za-

kach tych występuje jednak
że zasadniczy brak. Mówi 
się bowiem ogólnie o potrze
bie zachowania czystości w 
pracy, ale nie nawiązuje się 
do konkretnych przykładów 
% zakładu. Nie mówi s i ę w 
jakim dziale prOdukcyj ny m 
jest żle pod t ym względem , 
a w jakim jest dobrze. Ul.'la
gi te można również zaadre
sować do innych zagadn i eń. 
W listopadzie np. przez ra
diowęzeł wygłoszono cykl pc. 
gadanek o kosztach wła
snych, wykorzystując mate
rialy Zarządu Głównego 
Związku Zawodowego Pr~
cowników PrZEmysłu Spo
żywczego. W tym wy padku 
również brak bylo przykła
dów z zakładu , co rzecz ja
sna, nie dak spodziewanych 
wyników propagandowych, 
Wygłaszanie materiałów o
gólnych bez poparcia Ich 
konkretnymi pr'zykładami, 
jest podstawowym błędem 

wygłaszano krótkie recenzje 
o nowowydanych 'książkach, 
znajdujących się w bibliote
ce zakładowej, a zapomnia
no w ogóle o Innych spra
wach. Ułożony w ten sposób 
program audycji jest nie
ciekawy I nie cieszy się po
pularnością słuchaczy . 

Przy .opracowywaniu au
dycji radiowęzła zachodzi po 
trzeba opierania tematyki, o 
.przykłady z zakładu i opra
cowywania Ich w odpowied
niej formie. Takie próby już 
były. Np. duże zaintereso
wanie u słuchaczy wzbudZiła 
audycja 'kryty'kująca w for
mie satyrycznej złą . jakość 
posilk6w w zakładowej sto
łówce OZR Szkoda, że rob i 
się to rzadko, bo wiele jest 
przeclez jeszcze słusznych , 
nieuwzględnionych żądań za 
łogi. Wiele inógrby tu po-

. móc radiowęzeł w ulepsze- j 
niu życia I pracy załogi , pn
sługując siękrytyki\ pody·k-

niały wyczyn .g . ~y Batalio 
nów Chłopsk :ch dz iał aj ącej 
w lasach Laniowa, zaw:dza 
I Stanowa w pcw. s ando· 
mierst<:m . k tó r a !"o zb ila 
część s z tabu jednego· z genI.'. 
rałów niemieck lLD . 

"Zduby1e wówczas prz:z 
nas plany s zlgbv.\ e - 010-
wi były par ~yza ll ( J an Ei a 
siak. obecn ie praco .. , n :k n o
wopowstalej Grcm 'ldz kiej 
Rady Narodo,·.ej w Łoo iG 
wie - wykazaly. że N:em
cy mie·~i zająć nowe po ącje 
obronne w Stano wi e. Rozbi 
cie sztabu i u ja wn :en ie pla
n6w n:emeckich pozwoliło 
qołówce Ar mii Rad7. iecklej 
na wczeŚC1ie ; sze sparaliżo
wan:e zamierzeń wroga". 

Niemn:ej gl ofU1a jest wal
ka partyzantów w o.k oli cach 
Chodkowa. którz y nagl ym, 
zaskakującym a. t a!c err. ?OlSZ 
czyli o wiele I'czebr!ie; sz.y 
oddział Niemców. 

Podczas, kiedy jedne od
dz'ały partyzanl 6w pa ra li· 
żowały dz'ałaklOść pr zedz ie 
rającego s:ę przez la "y nie
przy;ac'ela. in n e grupy 
w skaz yw a ly p rz fpr 2w ia ,'ą 

cym się p ~zez W :s I ę kob 
GągCl !e \\'a wo jskcm rad l i e~
k 'm d :Jgcd':1e prz · jśca . 

10 ;at m ' n ęIo od p rtm i ęt
n ych, s t vczn ;o wyC'h rln i. Z 
prz"czółka 'aar iln O\', sIw - sa n 
dr.m'ersk j· go woj ska ra dl:e 
ck'e przerywa · ą c s!l n e umo 
cn·ona Ln'ę eb'o nna ar mii 
n:em'eckiej już po k:lki.! 
dn:ach walki mi a lY dal eko 
poza sobą Wi s Ię . Po ;: u wając 
s:ę dalej na zRchód wyZ w a
lałv coraz to no\.\·e m; as ta 
Po l ~ ki. 

Na wy z""ol cll ych te renach 
ro ~pocz ~ lo s ' ę nowe - i:y c·,e. 
W 'osna 1945 r.oE- u - pie rw
szą wo:ną w . cs ną w kr aju, 
chlcQ i nad w : ś: a I'! s k:ch po ła
ci z n2d cta\l "p.go prz'(czó l
ka ba:·8tlo wEk ·' . an>"l r; :n ' er
$kego rOZr,J oc cęL p:e> r " SZ }" 

s:ew. Zi emia l,.,n ' O \I, ł:' fgo 
rezydenta h< Mnszy ., r. K: ego 
rodooo ' f' · iak ' w:elu onych 
obs7. al'l"d,.1~'. d"s l a la s ię w 
rece 'ej pra ' .... nw i' E' go gospo 
da rz a. Da \\· ny fc,rl1u : oa 
p "7 "dz :e!nn" : mu z" :11 ' za
c z ął "· zn o .' i ć n oą e z'l hudo
w an'a gospor:ł 8r, k '·,? W hra 
biows!c'm pa~o(' 1t na' lczyc;el 
Jan 'Krako\\·iRk. któremu 
wojna odpbr il}a ż ( 'nę . o.:ca i 
s.vna ro z,)pc zal p :E' I' ,}.. f z ą lek 
cię w nO"' O'Pow s ' G ł yrn ·.E(m 
f az'um. W-n')sz co a r ęk~ml 
rrboln'.ka duh. n owor"esna 
fabryką firanek w pobl;skim 
Skopaniu . zal, la Iy w Mielcu 
dały zatrur]ni en ie set kom i 
n'Fiqcom r n"; 7i n z ckol icz
nych . prze ]udn 'ol1 ych w io
~ek zirm i r zeszo w sko-san
domierskiej. 

łowa·n" gospodanką koską • 
dobro ludzi pracy. 

Warto zdać soble sprawę z 
tego, że dobrze pracujący ra
diowęzeł, to trybuna csłej za 
łągi, przy pomocy której mo
żna skutecznie walczy ć o u
suwanie bolączek co dz i enn~
go Zycia, propagowa ć dobrą 
pracę i pobudzać do wspól
zawodnictwa . . 

Praca radIowęzła to nie ty1 
ko sprawa etatowego pracow 
ulka radiowęzła, jak to jest 
w Dębickich Zakładach M;ę
mych. Jest przecież kole
lium reda;kcyjne, organiza
cja partyjna i rada . zakła
dowa, lecz na pr6żno usiło

wałem doszukać się jakiego
kolwiek dowodu ich pomocy 
w pracy rad iowęzła. A prze
cież do organizacji partyjnej 
I rady zakładowej należy tros 
ka o poziom pracy kolegium, 
łączność z robotnikami, po
moc w organizowaniu wiado
mości dla radiowęzła . pożą., 

. dane byłoby umieszczenie 
w odpowiednich punktach za 
kładu skrzyneczek poczty do 
radiowęzła. 

Te wycinkowo 0'rn6wione 
sprawy, niech zwrócą uwagę 
rady zakładowej i dy rekcji 
na pracę radiowęzła , aby ra~ 
diowęzeł Dębicki ch Z <! kła
dów Mięsnych stał się orga
·nizato.rem życia w zakładzie. 

W. Jawcza,k 
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Wenta wstąpił do spółdzielni Pomysły ~a.:~o::I:!Il~~::k~~N 
Pierwszy raz do Nowo-

sie.lec w poW. sanoc
k:m tramem późną jl'!_ 
s ie n i ą 1953 r . Odśrod

ka wsi wiatr co chwila 
n i ó s ł d on ośne s ło w a: z~b ;,a
nie-e-e - e o pią t ej pu połud
niu... zeb:·ane·e-e-e. 

leśniczy, robotnlk z fabrykI 
w Sanoku itp. I kai:dy kl.o 
chciał jakąkÓ'lwieck myśl o 
~półdzielczości chł cpom z tej 
wsi ostudzić uderzat w tę 
słabą s~ronę zespołowego gJ 
spodarstwil. Nie.reden uczci
v,;y gospodarz , który na wet 
po c:chu przyznawał. że 
wspóln:e może lo i rob : ć ła ~ 
wiej, podawał ucha na teg() 
rod za ju po w ied zc'!1ka i zby
wał niczym agitatqrów, któ
rzy nC\maw ;ali go, by ws tą

pił do spółdzielni. 

rY wtedy wybrano zabrał 
się na ser io do realizacji 
tych zadań. 

wyrobił jeszcze ponad aD 
dn :ówe'k. Równocześnie z 
n:m wstąp: 1 do spółdzielni 
Teofil Szal. Poiem Węgrzy· 
nowa i dwoje innYlh. W 
sum:e l i cząc uby ło ze spół
dzielni 6 członków, a przy
by ło t.ylko 5. Jednak ci dru
dz y zr obi ą z pewnością k il
kadziesią', razy więcej niż 
ci p'er w si. 

powosne ossC!sędnoś«!i 

Gon :ec z gm ·n y w Y~O"l;aź:o 
ny w p ot eżną lubę będącq 
IJ ~ ' a w dr:>podobn i e pozo s ta ł o ś 
cią po daw no .; uż n ' e;stnie
jącym gram o fonie kilkakr ot· 
n ie ponawiał s woje wez w a
n ie . 

Zebran :e poś więc one bylo 
w laści w ie sp ra w om zaI e ·gło
sci w d0s ta \A··ach zbo ża. Ale 
jak się to częs'.o zdarza mó 
w iono po t.ro': hll o wsz:v~ t
k ich sprawach wsi. I padło 
w dyskusji parę ~;j ów o s poł 
dz it"ln i prorlukcy jnej. Zd a je 
się ktoś z prezy d :um chci&ł 
spółc1zielców postawić za 
przykład, że wzorowo w y
w i ązują się z obow iązków 
wobec państwa . Led'vo o tym 
,,·:,; pomn ial, ironiczny I zja
d1 iwy głos kobiecy z mrocz 
nego kąta podpowied'lał: 

-Phi Taka spółdzielnia . 
Kupa próżnial!ów co Im się 
rob i ć n ie chc~alo do niej po
szła. 

Zawtórowar jej inny: 
- Nażrą s i ę oni (to ,.onl" 

było sk iero \"ane wyraźni'! 
pod ad l'e5em przedsta wicie 
li z pov' istu Siedzących ta 
pr ezyd i alr! yrti s tołem) na trą. 
Niedługo diabll wezmą całą 
~~ ich wspólnot~. Z «łodu 
~ymr!l - prorokowała I 
przekąsem. 

Słowa iak kamfenIe "ada
ły na. milczącą sal~. NIkt 
specjalnie im nie potakiwał 
:! n 'kt ich nie negował. Ktjś 
tam zdaje się sołtys usiło
wał coś powiedzieĆ, Ale mu 
ta ohrona spółdzielczości nie 
wyszła. Chł opi ciężkim mil
czeniem aprobowali raczej 
poprzednie s ł oWa . A trzeba 
tu jeszci€ dodać, i.e to co po
wiedz iano na zebrsniu było 
tylko cząstką tego co m6.wio 
no międzyoplotkami w.!i. 
ByłO w tych osądach duto 

przesady i bla·gi, ale tkwiła 
tet w nich odrobina praw
dy Do spółd 7. ielrti w Nowo
s :e:ceJ.ch zapisali s le ludz ie, 
którzy z pracą na roli nie· 
wiele mieli wspólne/Z.o. By ł I 
między n 'mi pracownIk PKP 

• • 
W r ok późn i ej znalazłem 

się znów w Nowo s ieJca ch. I 
znów natknąłem s i ę na s pół 
dz ie:cze spra wy, ale tym ra 
zero na bardziej radosne -
spóldz ie:n ia w tej wsi p r zy 
go'owywała się do roc7.n"go 
obrachunku. Byl to w jej hi 
storii już drugi obrachunek 
z calego r OKu. 

Pier ws zy obrachu"ek nie 
b y l zbyt krzepiący. Spói 
dzielcy podsumowywali na 
rlim p erwszy rok swej gos
podarki, a jak w iadomo 
pierwszy rok jest zawsze 
najtrudniejszy . Nie tylko 
dlatego. że rąk do pracy bril 
kowało. I ówczesny Wydział 
Rolnictwa przy PRN Za sla
bo sje n:mi op ' eł<owal (np . 
do dziSiaj j~go następca 
Pow. Zarząd Rolnlc·twa u~ 
Itllla 8półdzfe!com masywy 
oraz dzfałkl prtyzagrodowe 
1 ustslfć ich jakoś n!e mo
te. POM robił źle, w nutę;> 
nyrn ro]ru nlewlE!le się zre·. 
śl~~ popra wJl) i zarząd spół 
dzielni błądził. W rezulta
cie nikogo roczne podsumo
wanie pracy. wtedy w 1953 
r .. nie zadowolHo. Nie mieli 
si'l .póldzielcy czym pothwa 
1ić - dnióWks była nIska i 
os i I\lfllęć prawie żadnych. 
Stąd zapewne wielu spół
dzielców ro zgoryczy ło się 
jeszcze bardziej do spól
dtielni ,.1I Indyw idualni chło 
pi. zniechęcł1i s i ę zupełnie. 
Pnecież .ledna·k z tf'go ze

brania btlansowE'F!o slJóldzlel
nls wyniosła korzyśc;, Pa
dło ns nim wiele gorzkich 
~łów o e:o~podarce spółdzlel
ni,odsłon i ono rażące braki 
w pracy, ale wytyc~ono t",ż 
zadan ia na prz:v!'.zło~ć . NJ
wy zarząd spółdzielnI, któ-

• • 
Okna d omu And r zeja We\~ 

ty wychodziły akura t na 
sp:Jłdzielc~e obe ; ście N;e r a z ' 
i n 'e d wa (lClm aWl anu go, by 
podp is,lł d~1.{larację do spó ł 
dz ie lni i Wenta n'r r az s ię 
już nad tym zas '.an a wia l. 
Ale sam widział. że coś tam 
w spółd zi elni n ie id zie . Lu
dzie t eż go podbechtywa~ i : 

--- Po co mac 'e się Andr ze 
j u mi ę cii.y ,.kolchoż:1 Ik ow'· 
pchać I ta k n : rdłu.go w s zy 
r.~ko sie rczl , ci . p ój dz:ec :p. 
do s pól d z;e ln ; to na lenió w 
p rz y jdzie Wam robić . 

W E'n ta słuch a l lud z i, ale · i 
patr zy ł u " · ażn ; e . A w 195± 
r. w spó łdzielni zaczęły 
dziać się cieka we rH'C7.y, da 
.:ace wi ele do my ś len i a. Re
montowanQ budynk I - sto
dołę. oborę, chle wn i ę. Za
brano s ię do zagospodaro wy 
wania siawów i sadu. Ci ą
gle dokupywano nowe sz~u' 
ki byd łu . 

W i dział W \' 'lt.a, ż e nie 
ws zy scy spó ł dzielcy to zno
wu tacy próżn:acy jak to o 
nich we wsi mów:on o. Prze 
wodniczący Komań s ki od r a 
na do wieczora r obJl w spó ł 
dzielni, Rano w gumowych 
butach w ybie ra l Szlam ze 
.sta w ów, po1em ledw o słoń
ce podeSzło trochę wyżej I 
wysuszyło rosę na trawle 
szedł r()b i ć w pole. Mrok go 
d~iero stamtąd wyganial. 

N ie spocz y wali w robOCIe 
Bur czyk i Kra j. Nie tylko w 
spółdzielni rob 'li. Skuńczył! 
11 si pb ie, jechali do indywi
dua:nych chł<::pó , ··" by im po 
móc w robocie . Robili u Fur 
~y , u Inglota i za robotę nie 
zdzierali tak jak bogacze, 
któ r, m Za d z '. eń pracy koń
mi tr zeba by ło na;mniej 300 
zł o tych zapłac :ć . A Półtora
howa w ogr odzie mało to 
się napracow ała, by jarty 
ny I wa r zywa dały . spół
dzielni jak najwięcej do{:ho-

·du? . . . 

Zres zt ą już dzisiaj każdy 
z n :ch. tak jak Wenta. może 
s:ę pos z cz y c:ć tym , że ma w 
ks i ążeczcE' obrachunkowej 
\'vp:sane kilkad zi es 'qt dn '6-
wek N:ektó rz y wz i ęli już 
nawet na poc zet przyszłego 
obrachunku za.1iczki w zbo
żu , p : en:ąd z ach i cukrze. 
W Sil YSC " ch!ub;ą się tym, że 
w spÓłdz i elcz ym go'podar· 
s tw ie tkwi cząstka ich pr a
cy. 
Piękne jest dzisiaj '.0 go

spodarstwo. W obo r ach sto
ją już 4 konie . 15 s ztuk by
dła i 31 owiec. W chlewni 
jes t kilkadz i es i ąt św i ń. W 
d wu ha zago~podarowanych 
sla wó w z.na jdll.ie się ckolo 
3 ty s, i'ltuk mlodego karpia 
W u:ach są trzy pierws,e 
r ó~ki PPczół. Sad w zorowo 
zagospoda rowany zacznie I·E' 
go roku owoco\\"ać. W maga 
zyn :e leży 7boże, z p ' ę lmych 
tegot·ocznych zb:orów Na 
p odwórzu stoj ą spó łdz!elcz~ 
maszyny - kopaczka. kos iar 
ka I tn!wlarka oru narz'ł
dz!s rolnicz@, Pod uprawa
mi Jes·. 80 hs pola. 

P;ęknie też zapowiada się 
spółdzielczy bilans w Nowo 
s!elcach. Na każdą dniówkę 
.lak obliczają pow 'nno wy

" paść około 10 kg zboża, do 
30 zł, 20 dkg cukru, po parę 
kg słomy, ziemniaków i sia
na. 

Walcząc o obniżkę kosz-
tów własnych w Sanoc

kim Kopaln ictwie Naftowy m 
ra cjonaliza torzy zglosill .w 
1954 roku 104 wnioski, z kto
rych 65 przy jęła i zatw ier
dziła Komi sj a Wynal8zczo
śc i PracowniczEj. Z liczby 
tej znalazło zastosowanie 48 
wniosków, dających ogółem 
508 tys. zł oszczędnOŚCI. 

Po zostałe wnioski zna jdu
ją się w stadium realizac.ii, 
tzn. wykonu je s i ę prototypy 
i prze pro w adza próby . Po 
wprowadzen ,u w życie moż
na z n ich bedzie jeszcze uzy
skać w ciągu 1 r e ku ponód 
miliCn zł oszc zędności. Naj
ce n nie jszy w n iosE'k , to p rzy
rząd do za 'Nieszania pompy 
wgłęb~ej na dowolnej głębo 
kości, opracowany przez star 
szego technika Leopolda Za
rZEcznego. 

Dotychczas pompę zawie
szano na odpowiEdniej g~ę
bokości i aby zabezpieczyć 
przed jej urwaniem, co mu
głoby spowodować zagwoz
dżenie otworu, st.osowano 
tzw. "nogę" tj. rury dokrę
cane do pompy. Noga ta nie 
zawsze spełn;ała jednak swo 
je zadanie. Ażeby wyelimi
nować w szelkie ewentual
ności L. Za rzeczny skonstru
owal przyrząd, mający 
k!ztal·t szczęk chwytnych, 
k.tóry czyni zbyteczną wllpom 
nianą "nogę". Za!tosow8nl~ 
tego pIJmysłu w jednym tyl
ko otworze zaoszczędzi rocz
nie przeciętnie 50 m rur pom 
po wych. Poza tym ułatwia o
no manipulację p r zy obnits
niu lub podnoszeniu pompy 
bez jej wyc ; ągania. Skraca 
ta'kźe obróbkę otworu, a 
tym samym przyczynia eiĘ 
do wzros tu wydobyc ia. ropy. 
Wprowadzenie w ży ci e tego 
usprawnienia przyniesie prze 
mysłoM nafto w emu ponad 
350 tys. zł osz{:zędności. 

Dzi wnie się tutaj wydaJe, 
dlaczego dyrekcja -SKN tak 
mało troszczy się, aby ten 
cenny ' wniosek znalazł 
jak naj szersze zasŁoso-
wanle, .swiadczy o tym 
fa kt, że w ro-ku 1054 

Wysoki dochód spÓłdzielni 
uJ Nowej Grobli 

Widział też W Enta, że by!! 
w spÓłdzielni i tacy, co 1'0-
boty un ikali jak ogn i a. Ale 
z na.igorszymi z o ;ch, któ· 
rym sł o wa per s wa zji ni e 
wy starc z ały, r o zp rawiano 
się kr6tk o. Któregcś lip ~ a, 
akuratn ie prz r d n a igorę t 

Szytn o-k r espm ŹAl iw wYrZU-
cono ze spółd z ielrti trzech 
ni e r obó w - Zy wick !ego , K a 
w a.Jc z y'k a i Filo w ą. A potem 
jeszczE! trzech. I kto wie czy 
ten takt na'mott1 :ej o le wpły 
nął na d ecyzję Weniy. 

Starzy członkowie, kt6rzy 
robili w spółdzielni od po
czątku roku tacy np . . ja!{ 
Kraj czy Burczyk rzecz ja
sna wezmą dużo więcej. Nd 
same zaliczki pobrali po 20 
kg cukru I po tysiącu zl. Za 
dowoleni sa z wyników !Wo 
jej p r-a cy , gdyf obal będą mo 
glj z dumą ludziom po'kazać, 
że za uczciwą pracE: bierze 
s ! ~ solidną zaplatę, że. spÓł
dzielnia to jednak poprawia 
iudziom byt, bo gd7.ie by Bur 
c zyk na swojej 3 ha gospo
darce potrafi ł wyoroduko· 
wać 25 q zboża. Ze nie na 
p r óżn i aków w spółdzieln i ro 
b : ą, t:1lko d1a siebie. Zam
kną 1ym sat'l'l)'m z pewnollc ' ą 
gęby pleclu.~om, kt.órzv wc ' ąż 
jeszcze plotą o tym. że do 
spółdz!elni tylko lenie się 
wpisali. I o-bYdwaj nowych 
czior.ków tl'7. C'nyba dla spół
dz :elni zjednają. 

na 32 zaplanowane sztui;:i 
opi , anego przyrządu, war
sztaty SKN tylko w wyniku 
usilnych sia·rań samego wnio 
skod a wcy, wykonały zale
dwie czt€ry takie przyrządy . 
Czyżby wzrost produkcji ro
py był dla dyrekcji rzeczą 
o,boj ętną? , 

(r) Sp6idzieln!3 produkcyj
na Nowa Grobla w pow, 1,u
baczów powstała wiosną 1953 
roku . 

W 1954 roku spółdzielcy 
w te rminie przystąpili 
do siewów wiosennych i o
zimych. w y bUdowali obo
rę. Plony , jakie zebrali były 
z:łplaŁą za ich ofiarną pracę· 
nOi'tawy zbCża dla państwa 
w:v kort ~ li pierwsi w powie-

. cie w 105 proc. i w nagrodę 
ofTzvm;,.li od pełnomocnika 
Min·i s tewtwa Skupu radio
odb ior nik m arki .. Pionier". 
Niełat.wo było niewielu człon 
k om gospodarować na 208 
ha. I'amo.ali im towuzvsze 
z KP PZPR. z Ptezydlum 
PRN oraz z POM Dachnów. 

Wykopki buraka cukrowe
go i' ;'iiemniaków zakończyli 
przedterminowo I dostarczy
li 5.550 kg ziemniak6w do 
punktu ~kupu. Buraki zaś od 
stawili do "Cukrowni Prze
wor,k". 

Bil ans spóldzielrt! produk
cy jnei za 1954 rok w ykazal, 
że wyd'1.inoeć z 1 h8 wynio
sła: 7." la 17 q, p~7.enicy 15 q, 
ziemniaków 120 q, dniów
ka ohrarhunlwwa w przeli
c3eniu na gotówkę wynosi 
75,40 zł, . 
Przewodniczący I'Ipółdzielni 

wraz z żoną przepr~cował 
441 dniówek obrachvnko
wych i za t.o otrzyma! 2.205 
kg żyta, 3 .087 kg pszenicy, 
2.657 kg ziemniaków, cukru 
44.10 kg. 6.956 kg siana i slo
my i 6.615 zł gotówką . 

WawrzynieC Gren wraz ~ 
rodziną przepracował 341 
dniówek obrachunkowych i 
otrzymał 1.705 k~ żyta, 2.218 
k.l( pszenicy, 2.328 kg zlem~ 
niaków, 5.405 kg siana i sło
my, 34,10 kg cukru i w go
tówce 5.115 zł. Podobnie o
trzymali inni spółdzielcy za 
swój 1\ pracę. Oprócz tego 

Ip6łdzlelc1 tAkuplU S konie, 
11 8ztuk bydła, wozy, pługi I 
i brony, 

. M. Greti 

W s ie rrniu sam {l r zys zedll 
l poprosił o prz yj ęc ' e do l 
spółdzie-lni. Do kot'lca rok u A. S. 

Inne trudności wylani·ają 
się przy pompowaniu głęb0-
kich odwiertów. Jes t rze
czą znaną , że przy szybach 

r D' ~~ ~.~a2:~~j.~: ~~.~"y ~~:~ ":.::~~:: k~~'~'~'Y :~yS.:~:~ ~.~,,~._l 
towan ych W roku 19~4/;;5 n ych ga tu.r.,k6w t raw udzI ela j ą uprawl.ją rośliny nasienne. Ją ~p61dzielnie produkcy jne 

n ależą rajgras angielS'k;, raJ- Ins.pektorzy powIatowi CNo I w cUiedzlnle nasIennictwA il r ednioro lnl chłopi. Po·waihe 
g ra! f.ra'llcuskl., tymotka, k.o- kt6 rzy opiekUją się p la nta cj a- maj ą j u ż pewne oslą&n l ęcla 1 o siągnięcia na oocinku nasien-
s Irzew! ląkowa, kost·rzew a mi przez caly o k res wegetaCji d03wiaciczenie. nictwa trawo wego mają gos-
czerwona·. wiechlina ląkowa, I przez wszystkie lata plono- Sta,rzy plantatorzy CentrAli pOdarstw a talde .laik : spółd zi el 
owsik złocisty I wyczyniec w an!a. Nasiennej tacy jak KB.rol Ma- tl i·a produkcy jna Grudn. Kęp-
łąkOwy , Jeteli ćhodzl o up ra- Roln·lk po pod pl sar,! u umo- zek Zagorzyce pow. Dęb.lca, ska pow. Go rli ce, któ!'a z 1 
Wę ~atunk6w traw takllcłl jak wy na zakon t raktowanie tra- F r anciszek Warchoł MalaWB r.a plan'a,cil zebral.8 900 kg 
raJgI'as a.nglelsk1, tymotka I w y otrzy muj e n asiona do ,le- pow . Rzesz6w, Henry.k Kot nasion rajgrasu włoskiego, u-
ko~rtewa. to Centralo Na- wu ~ Gminne j Spółdzielni Tró!czyce pow. Przemyśl, Ou- zyskując za to 36 q zboża ja-
llienn·a m& ju~ pewne do- SCh OrRlL bezprocentowo za- ko zamiennik I 5.643 zl. ob. 
AW'ladClten4e pónlewat od kil- lIC2Jkę na gk;rypt dhlt.ny w .taw Zd·zll1'8kl Gorzejowa Katanyna K rupa z grom. W8-

f>Ow. Jasło ezy wielu innych, 
lIlU III I · l"Iędu, latunltl tych wysokOŚci 750 zl n'a 1 hA. na kt6rzy ~bie.lellll m-cI ni I lAwa f>Ow. P.rzemyśl w prze-
traw kOIńrR.lrtuJe. N&tomlaet zakup nawozów lJlituc-znych Woje-wód2lltlm ZjetdZle Plan- liczeniu z plan-hcjl 1 ha ze-
u"rawl wyozyńca ł~kowego azotO'Wycłl . !ostor<lwych I po- brał·a 925 kg na!lion również 

.. tator6w traw zo_tall wyrómie-
cty wiechliny ląkowej jest ta sowy ch w wysokości 500 Kg. ni I nagrodzeni mObiJ.izują rajgrasu włoskiego, uzyskuJąc 
mniej 7.11ana nA naszym tere- W roku za9lew u to znany w swoich sąsiadów rolnikÓW I za to 37 q zboża poli czone ja-
nie, JednAi<'.te upra w a i ty ch, roku n.leplonowania plan tacji spółdzielców do kontrakto-wa- ko zam iennik o ra'z 5.799 zł 
takż e nie przedstawia trudno- areał za liOn braktowany jest nia upraw nasiennych oraz ~połdzielnia prOdukcyjna 
ścL wyłączony od plallOwe.gO sk'u- przychodzą Im z . praktyclJl<l Chlnieln ik grom .. Ty czy n pow. 

RajJlras s,ngielsk:l, ~rancuskl. pll. plantato r zobowiązany poradą i P0nlO{:_ w 9posobie Rzeszów z l ha plantacji ko-

wiechlina Ill.lwwa, kostrzewa 
IĄlcowI i czel'Wona mogą być 

Upl'lwlane na w,"zY9bk1ch gl e
b!ch tY21nych z wyjątk.lem 

lekJtleh plM.k6w I t9r1ó\V , na 
IItanoW'i8luch euCh6Zych. Ty
mobka wymaga ,leb twiętleJ

&Zych Ile nie podmoklych. 
WyczynIec ląJ«>wy wymaga 
,h!b zu()bnych. próchniczych, 
wilgotnych lecz nie podmok
łyCh, 

WleQhJtn~ łll'kow~ . wyozynlec 
I_leowy, owsik zloo!sty upn
wia się tylko po okopowych. 
N.tomia<ń inne gatun'klI traw 
ta·kże po rzepaku. mieS7.an
k.ch ().zlmych i Jarych na 0-

borniku. Blltszych da·n y<:h o 

jest dostarczyć w kaidym ro- uprawy. Da j ą on! przykład strzew)' ląkowej zebrala 70Q 
ku plonowanla cały wyprod u- I n...,acałny . dowód opła- kg nasion u.zyskuJąc ZA to 28 q 
k owany plon nasion z za,kon- zbożA jako zamiennik oru 
t kt j . lUli jed- ca·lnoścl kontraktacji naalen- U.B80 zł, ob. F.ranclszek Chrl-

nr:k ~~:r~iej ~~I~~:tCa i o~e ml- nej. pa grom. UJeiLna pow. Pl'ze-
nlmum z ha. Korzysta on PrzedllllAwlonl wl'I'\I·nk:l kon- worek z 1 ha pl an taCji kostrze 
przy tym z w ysokich zamien- tnk!tacji uJ)ra'" nasiennych wy ląkoweJ zebrał 800 kg na-
nlków w ramach planowego 111\ ta,k dogodne, te SlwaTujll slon za co uzyskał 32 q zbota 
skupu zboża. uerokle motllwoścl uzyskanIa Jako zamiennik I 14 .720 zl. 

Plantatorowi przychodzi E d~ych dochodów dla ,ospo- Powytsze przykłady 'ą do-
pomocą agronomiczna słut.ba . darki spółdzIelczej czy tet In- wodem opłacalności kontrak-
Cenbrall Na51~nneJ. k tó r a plan c'ywtdualnej. Tak dogodne tacjl traw nasi ennych I dlate-
tacjaml się opIekuje. udzlela- wlrun.kiI ko ntra,k t ' ej! ~ wy- go tet rolnIcy jeślt c\1cecie 
jElc plantatorom fachowych razem trocld naszej pa·r1lU I podnIeść dochodowość lI'Wych 
porad odnośnie sposobu I ter- r,zlIdu II podnIesienie docho- 10spod'Acstw kontraktujo!e 1 
minu. siewu. pielęgnacji. zblo- dow~o1 gOłlpOda·rstw chłop- za.kladajcie p!an.tacje naslenn •• 
ru ! mlocld . P lantato rom u- slrlch! 8pó1c1ueJców oraoz: o 
prawlającym po raz pierwsZy podnlesłenle mu dorodnego 
trawy na na910na z dużą po- ~\Valtflkowanelo materiału 
mocą pr.zychodzą sta-rzy plan- Iri ewn ego. 

Florian Daniel 
Isp. Plantacyjny Blun 

Woj. C. N. 

wlerconlch obrotowo, wy
twarza· się nieraz taka sytu
acja, że na Większych głębO
kościach otwo ry ulega}A 
skrzywieniu. W takich otwo
rach pompy przy w ie-Jokrot
nym zapuszczaniu i dłuższym 
użyciu w skutek tarci a żerdzi 
pompowy ch o prZEwód pom
powy szybko s i ę niszczyły. 
Trzeba je było często wycią
gac I naprawiać. Po wo dowa
lo to stratę czasu i ma teria.
łu. 

Aby temu zapobiec, inży
nierowie Centralnego Zarzą
du PN Marian Ptak i An
drzej lVIikucki zaprOjekto
wali roll,owv ochran iacz do 
żerdzi pompowy ch. U s praw
nienie to znalazło już zasto
sowanie na kilku otworach. 
Przewidywana oszczędność 
na rura~h pompowych, w ro
bociźn i e i zwiększo nej pro
dukcji przynieSie w stosun
ku roczn~'m ponacl 250 tys. 
złety ch oszczędności. 

Brygada racjonalizator-
ska w skladzie : inżyn i er 
Szczep8t1 ~ki, F rs nclszek Bła
szciuk. Fr. Kuroiel , T. Waj
ko i WI. Jawor~kj, skonstru
owała zastępczą wie żę do sta 
blllzacji ropy bezparafino
wej. Przez wprowadzenie do 
produkcj i tej wieży 09?;częd
ność roerna wyraża się .u
mą IXlnad 300 ty!. zl. 

Wiele cennych wniosków 
opracowali również : Stani
sław Bilik, kie rown ik gazo
lin iarni, Stanislaw Wojnick! 
oraz Stanisław P aduch, 

Trzeba na ogół sŁwierdzió, 
źt> zainteresowanie proble.
mem wynalazczości pracow
niczej wzra,ta dzi E;ki czę
stym naradom i dobrej pro
pagandzie. Na każrlej kopal
ni umieszczone są afisze po
glądowe oraz podane warun
ki konkursu rac.ionalizator
skiego. W IV kwartale urzą
dzony zostal .konkurs na te
maty różnych usprawnień ra 
cjanalizatorskich , który za
·kończył się w połow i e grud
nia. EfE·ktem te~o konkursu 
są 103 n owe w nioski racjo
n<ll izaiorskie . z których przy 
jęto 55 do opracowa nia. Dla 
za chęty 18 racjonalizatoró\v 
otrzymałO na grOdy p i eniężne. 
zaś kilkudziesięciu wyróżniÓ 
no nagrodami kSiążkowymi. 

Jasne jest, że szyhka rea
lizacj a projektów racjonall" 
tatorskich wpłynęłaby jesz
cze bardziej zachęcającO. 
Tymczasem w warsztatach 
II Zespołu SKN nie można 
wY'konać odpowiednich pro
totypów, gdy ż znajduje s i ę 
tam tylkO jedna do·bra to
karnia. Warsztaty te nie mo
gą term inowo wy konać za
mówień, koniecznych dla bie 
żącej produkcji, więc cÓż do
piero mówić o wykonaniU 
pro.iektów racjonalizator
skich. W wars~tatach tych 
można realizować t ylko pro
jekty ła twiPjsze, n ieprecy
zyjne. Niewątpliwie sy tuacja 
taka zniecheca racjortaliza
torów d o dalszej pracy, jest 
poważnym hamulcem rozwO
ju wynala zczośc i pracowni
czej, a tym samym ma ujem
ny wply w na plany wydoby
cia ropy. 

Dużą winę za ten stan rze- j 

czy ponosi również CZPN. 
Dyrekcja kopalnictwa zwra
cała s i ę nie jed nok rotnie z 
prośbą o stworZEnie odpo
wiednich warunków dla o
pracowania projek tó w racjo 
nalizators·kich, mów io no rów 
nież o tym na radzie racjo
nalizatorów przemysłu nafto 
wego, wszystko jednak pozo
stało bez skutku. Dlatego pro 
bł€mem tym powinno się . za
interesować Ministerstwo 
Górnictwa I przyjść racjcna
lizatomm przemysłu . nafto
wego z konkretną pomocą. 

Marian Ziobro 

Czytajcie 
prasę 

partyjną 



Na fropa~h śy~la -
JĄDRO AT01\1U • 

l 
M ateria ziemska - pou-

czał jeden z najslynniej 
!Zych filozofów starożytnej 
Grecji, Arystoteles - składa 
się z czterech elementów: zie 
mi, wody, powietrza i ognia 
zwanych żywiołami. Nato
miast planety i gwiazdy zbu-

" dowane są z daleko doskonal 

Rowe ksiqżki 
Ekonomika krajów kapl:a-' 

Iistycznych po drugiej WOjnie 
'wlatowej ,,1{siążka i Wiedza" 
195. r. Str. 284. Cena 10,50 
(w oztywnej oprawie). 

Jest to zbIór statystyc,zny 
opracowany przez wydzial 
koniunktury gospodark,1 kapl
tallstY07Jllej Instytutu Ekono
miki AkademII Nauki ZSRR. 
Zbiór zawiera usystemsty>Zo
wa'ny l uogólrdony rr.sterlal 
l1oz00wy, ilustrUjący podsta-
w(yWe procesy za,cho<l.zące w 
ekonomice wspólczesnego ka
plllJaI.tzmu oraz najważniejsze 

mnlany, ,alcie dokonały się w 
niej po drugiej wojnie świa

toweJ. 
W materlala,eh zbioru :maj-

duje odz;wlarcledler.1e zarów
no rozbicIe świata na dwa 0-

• szej substancji· niebieskiej -
eteru. Eter. a zatem i zbudo
wane z niego ciała niebies
kie, są wieczne i niezniszczal 
ne. Natomiast "gorsza" ma
teria ziemska ulega ustawicz 
nym zmianom i jest przemi
jająca. 

Dualistyczna zasada budo
wy świata, przyjęta z platoń
skiej szkoły przez Arystote
lesa i przypieczętowana po- I 

wagą jego imienia, przeniknę I 
ła do scholastyki średniowie- ' 
cznej i nauk teologicznych o
raz do różnego rodzaju ide- I 
alistycznych koncepcji po
wstania i rozwoju wszech
świata, Koncepcjom tym de
cydujący cios zadało przyro
doznawstwo. 

Co to Jest ta materia? 

Współczesna nauka przy
rodnicza zakłada. że we 
wszechświecie panu,ie jed-
ność materii i jedność praw 
fizycznych. Cały wszechświat 
zbudowany jest z takiej sa
mej materii jaką widzimy 
na ziemi. Materii nie można 
stworzyć z niczego, ani też 

nie można jej unicestwić. 

Materia trwa wiecznie, prze
chodzi z jednej postaci w 
drugą . Prawo zachowania 
materii głosi, że tyle jej po
wstaje w jednej postaci, ile 
zanika w innej. 

(III) 

\VSZECHSWIA T 
Księżyc i Ziemia oraz wszy
stko co się na niej znajduje, 
powstało z niczego, Bóg bi
blijny s tworzył więc niebo 
i Ziemię, chaldejski Szamasz 
- Słońce, a grecka Gea dała 
początek istnieniu Ziemi. We 
wszystkich tych pOdaniach 
tworzywem. z którego po
w~tały światy i wszelkie ży-

Według wyobrażeń greckich 
kulę ziemską dźwigał na 
swych barkach mityczny ty· 

tan Atlas. 

każdy z owych 99 pierwiast- I 
ków, składających się na bu- , 
dowę wszechświata, ZbUdO-1 
wany jest z odpowiedniej 
pod względem ilości kombi
nacji elektronów, neutronów 
i protonów. 

Czym są planety I gwiazdy 

Składająca się z nich ma
teria przejawia się we 
wszechświecie przede wszy
stkim w postaci masy - tj. 
kul gazowych, pyłu kosmicz
nego i większych bryI o cha
rakterze ciał stałych. Poza 
tym występuje ona jako e
nergia, objawiająca się głów 
nie w prawach ruchu i po
wszechnego ci<'l7;enia oraz 
w promieniowaniu wytwa
rzającym się na skutek prze-
miany pierwiastków. 

Najczęściej spotykaną po
stacią zgęszczonej we wszech 
świecie materii są kule gazo 
we o niezmiernie wysokiej 
temperaturze dochodzącej do 
20 milionów stopni. Kule te 
utrzymują si~ w swojej po

' staci dzięki równowadze ist
niejącej pomiędzy siłą przy
ciągania gazów ku środkowi 
li !ch ciśnieniem. Kule te -
to właśnie gwiazdy. 

Pierwszy festiwal filmów 

Nr 10 (1738J 

Film produkcji 

chińskiej "Kie

dy się pobierze

my?" Reżyser 

Jen Kung, w ro 

li glównej : 

Czang-Hsi- .zi 

Jang Czing. 

chińskich 
lI) dniach od 2 do 11, sty- C'h '·ńs!, 'mi filmami, k:óre 0-

\'1 cwia br. w 28 k:naco bejrz my na obecnym fEsti-
w PoIsc2 - we w~zys~k:cłl walu. 
miastach wojewód7~:ch i "Zdobycie góry" - to au-
ważnych oŚr<.dkach przemy- ten ty czna hi s tor :a kilku l\V;a 
8!owych _ wyświel!ane są d0wców . k:órzY dostali się 
filmy chiń~kie Są tL, dn : oa nif'dosiĘ9ni:l górę Hua, 
pierwszego w naszym kra,jll gdzie sch!'oniły się niedob;-
festiwa:u filmów ch'ńskich . tki wojsk kuom:ntaogow-

K:nematograf:a Chin Lu- ,k:ch, rozbitych przez Ch'ń-
dowych posiada w swym du ską Arm i ę Ludową· 
robku prócz 14 "flrnów śred- Z zapa rtym oddechem śle-
riometrażowych i licznych dz :my przeprawę bohater
kronik - 34 f:Jmy hbular- skich zwiadowców po stro
oe, z czego 15 było JUZ wy- mych. urwistych górsk :ch 
świetlanych na naszychekra zboczach, pcnad przepaścia· 
na ch, a 3 nowe: "Zdobycie mi. Autentyczna sceneria, z 
góry", ;,List z piórkiem" i której oper.ator potrafił wy 
,.K:edy się pob :erzemy?" uj- dobyć całe piękno i egzot y-
rzymy obecnie . kę - ut,azuje nadludzkie n ie 

Kinematograf ia ch;ńska maI wysiłki grupki zwia-
jest bardzo młoda. Przed 00wc6w, którym, razem z 
wojną nie istn i ała ona nie- dzielnym góralem Czan
mai, a kilka filmów które giem, udaje się wejść na 
wówczas powstały, powta- szczy!. Do wódca kuom'ntan
rzaly jedynie amery'kańsk:e gowców. Fang. z niedobitka 
wZOP'. Rewolucja, która d ;; mi brygady dostaje s'ę ' du 

cie było słowo bo'stwa 1na- Inną, równie częst.o spoty- J .. L " konała się w Ch:n3ch, wy· n: 2wol:. żołnierze ArmII u 
czej mówi o tym nauka. kaną we wszechświecie po- wiera.iąc olbrzymi wpływ 02 dowe,i mogą przyłaczyć się 

W materii, z której zbudo- stacią materii są olbrzymie wszystkie dziEdziny Ż)'ciit. do glównych sil, które ru-

bo-zy, zaostrzenie się walkI 
Im"ajów 1m.perlallstycznycł1 j 

monx>polów o rynki zbytu l 
Wdl, surowców, militaryza
cja ekonoml.kil, Jak I wzrost 
zubożenia mas praoojących 

oraz Ume cechy charaktery
lIty=e d1a' ekonomiki k'rajów 
ka,pbta\.lstycznych w okresie 
ogÓlnego klryzysu kapi taJiz-

wany jest wszechświat, znaj ilości bardzo rozrzedzonego a więc i na sztukę, przyczy szyły na zdobyc:e Pek,inu. 
Postaciami, pod którymi nila się do !Jows tan;a chil1- "Zdobycie góry" iest' w'el 

występuje materia we dujemy 99 pierwiastków, któ gazu i pyłu kosmicznego, sk:ej kinematcgraf; i. kim osiagn'ęc i em chińskiej mu. 
• • wszechświecie, są ciała stale, re występują również na Zie- wypełniające międzygwiez- s ztuki fjf;nowej. 

HI I ~ t kra.!ów ciecze, gazy ora7. energia. E- mi'. Wszystkie ciała J' akie spo dne przestr7.enie. ' Większe na Nowe Cmy powstawaly Ro'wnJ'eZ' na autentyczn,vm stor a nowoby na . ' t . . tł 'ł w warunkach bardzo c;ęż- " , 
Wschodu. Tom. I. "Książl<a i nergla - O sWJa ' O, Clep O, tykamy w przyrodzie,' to ty1- tomiast bryły scalonej ma- I zdarzen'u op ar te są dze:e 

Przemiany chemiczne itp. kich - niema zniczeg"" t • t ' t WIedza". 1954 r. Str. 560. ko różnego rodzaju kombina terii, w których zaledwie bar b' . L.wuna, ole n :ego par .yzan-
TOJll I historil ObejmUje 0- Materia znajduje się w u- k' 'ć i k Brakło k owJE'm t ~~,rown~ ta w filmie "List z p:ór-

klres utrwalania się I zwydę- stawicznym ruchu. NI'e ma, cje tych 99 pierwiast OWo dzo nikła jej częs s ę s lj- kadr, ja J sprzę u a pro- ki em", 
N 'drobn'e'sze ich cząstec7ki pia , to planety w rodzaJ' u na dukc'i i d:a wyświellama &twa kapitalizmu w c·zoło- aj J ] . " filmów. TIeżyser "L 's tu z p ió r -

wyoh klrajach Wschodu matetii bez ruchu - tak jak _ atomy - posiadają budo- szej Ziemi. kiem". Ku Jeh-Ju , stw orzył 
I d . li.... kl' , ' h bez ma'ter,'1 Temaol.vką pierwsz~'ch fil· (1642--1870) ·Zle , .. ,<: z o el nie ma ruc u . wę przypominającą swoją Tak więc runęła teoria o J z tego f:lmu dzie ło o wyso' 

.... kotórycł1 d mów ch i ńskich była walka 
!JA dwie cz'i~cl. %. Ruch jest nieodłączny o strukturą układy planetarne. istnieniu jakiejś innej, szla- o wo,lno's'ć I' wyzwolenie spo k:m poz iomi e ideowym i a:' 
Plerws7l8 omawIa lata pomlę- lk " t· . k' . tvsl'vcznym a pelna wyra 
dzy angielską rewolucją bur- wsze lej pos ac I, w Ja lej Każdy atom skl'ada się z chetniejszej materii. rzeko- łeczne. Filmy ~e poka zyw a- ~u," na turalna gra małeg~ 
żuazyjną. a rewolueją 'fran- przejawia się materia, W cia jądra , atomu i kr<l :~ących do~ 'mo odmiennej od naszej ziem ly bohaterstwo żołnierzy Ar Tsai Juan-juan wzrusza do 
emską 1789 r .. d,ruga zaś łach stałych przejawia się kola niego cząstek zwanych skiej . z której zbudowane za mil 'Wyzwo:eńczej, przyno- gł eb i 
okres do wojny :!'raneusko- on jakO drganie cząsteczek atom;'l , jak i elektrony niosą stały planety i )!wiazdy. Po- ~~~~~wi ~~iI'ISki:~~ wol- Trzec; now y festiwalowy 

e]eldronami: Zarówno jądro I h 'elomj'io'lOwemu .. 

prugkiej I Komuny Pary"ldej, materii. a w cieczach i ga- nabó:i elektryczny: jądro _ ];:<17.alo się, że SłoI1ce jest ta- ność, fi :m "Kiedy się pob'erze-
podręcznik omawia hi storię zach _ jako ich wędrowa- dod atni, elektrony _ u,i em- my'!". jest filme!T1 vispółczes-

następujących klraj6w Wscho- lcą samą gwiazdą jak miliar- W · k b' l k' , k je nam owe 
ki h nie. We wszechświecie ma- ne . Wza,iemne p!:zyciąganie . . ro u u leg ym -mema- nym I u a zu, . n " 

du: Turcji, kraj!'>w arabs c , się dod<1,tniej i l'i ei.'lnej eiek dy innych gwiazd we wszech tograf'a chińska - obok fil pckojow€' życ'e w Chinach 
Persji, Afganistanu, Indii, teria występuje głównie pod trycz!1o~c i wvtwarza silę, któ świecie. że zbudowane jest mów mów!ących o okres:~ Ludowych. Wiele w'dziękll 
Indonezji, Chin. Mongolii . tymi trzema postaciami, któ- ra wprawia elektrony w ruch ono z takiej saml'!j materii wojny wyzwolei1czej, jak ma histor ia m 'łośc i pary na: 
Korei I Japonii. K.ra,iów nadano nazwę substan- win:\'l,v, dokoła .'Ia.dra. np. pas ,'onu .'ący film " Zdo- r zec70wych - H s:ac-cz'ng : 

.... h SkJad ZSRR rym i że rządzą nim takie same' I\" ' ł L' 't' wchou~ącyc w . Jądro atomu nie stanowi bYCie góry". czy ciekawej h i CZUn-~7, eng a . 'L! O"CI eJ 
podJ'ę'cznlk nie uwzględnia. cji. jednak najprostszei formy prawa fizyczne jak innymi storii malego partyzanta sprzyjają i cza sy , i ludz ie. 
Książka napisana zo"tal8 Z czego zbuilowany jest budowy wszechświata. Skla- ciałami niebieskimi -'- pra- Hoi Wa w "Uśc'e z piór· Szlachetność uczuć. opty-

przez zespól autorski Wydzi8- świat? da się ono bowiem z neutro- wa znane nam dobrze z na- kiem" - podjęła tematykę mizm, ~urowa prostota ce-
ru Historycznego Uniwersy- nów, nie posiadających nabo szego doświadczenia na glo- obycza,iową, reali zując film chu.ią ten r:eka wy Um oby-
tetu MoskiewSkiego oraz In- Starożytne le)!en. dy, wierze ju elektrycznego i z proto- pt ... Kiedy się pobierzemy?" czajowy, który niewątpliw i e 

0. , t I' t ki Aksde bie ziemskim. . . .' będ , .tytutu nen a 15 y - nia i podania ,biblijne gło- nów, niosących dodatni na- Zapoznajmy się bl:żeJ z cies zyc SJę u nas zle za · 
mil Nauk ZSRR. siły, że gwiazdy, Słońce, bój elektryczny. Tak zatem I Adrian Czermlflskl I tymi trzema najnowszym' służonym powodzeniem. 
~...!VĄ~~~~~~ 

Przełożył: Dr JANUSZ GRABOWSIH 

"Przyszłam, aby pocie· 
szyć malych ludzi". 

JOANNA d'ARC. 

CZĘ,sc PIERWSZA 

GOTOWOŚĆ 

I 
Uciekinierzy 

J eszCze parę kroków dalej, poza najbiiższym zakrę
tem ścieżki, otwiera się rozległy widok na drogę 

jezdną. Simona przebywa tych parę kroków z biciem 
serca. Wczoraj dopiero widziala po raz pierwszy zbity 
tłum uciekinierów, ciągnący główną szosą. Dzisiaj doj
dzie on już może do wąskiej drogi poprzecznej. 

Już od trzech tygodni słyszy się wciąż o tych ucie
kinier;:Ich. Z początku byli to sami Holendrzy i Belgo
wie, póżniej przed wkraczającym do kraju nieprzyja
cielem poczęła uciekać także ludność pólnocnej Fran
cji, kierowali się wszyscy na południe, przybywało ich 
coraz więcej, a od tygodnia niemal cała Burgundia ') 
jest nimi doslownie zalana. Kiedy Simona wyszła wczo
raj do miasta, aby poczynić, jak co dzień , zakupy dla 
domu nie mogła już prawie przecisnąć się przez zbitą 
ciżbę 'ludzką, a dziś musiała nawet zostawić w domu 
swój rower. 

l) Burgu.ndi8 - prowd,neja stanowiąca ŚTocl'kowo wschodnią 

część Francji, na wschód od górnego biegu rzeki LoLre'y. 

2 Lion Feuchtw'anger 
----------------

Simona Planchard ma dziewczęcą, wrażliwą wyobra~ 
nię, kiedy doszły ją pierwsze wieści o uciekinierach, 
wyobrażała ich sobie jako ludzi ogarniętych stale go
rączkowym pośpiechem i panicznym lękiem. To jed
nal<, co widziała w' ostatnich dniach, było i znacznie 
prostsze i bardziej jeszcze przerażające: Simona nie mo 
że oderwać myśli od tych obrazów, nurtują one glębo
ko w jej duszy, spędzają nocami sen z jej powiek. Ile
kroć wychodzi teraz do miasta, lęka się zobaczyć znów 
ten żałosny widok. A przecież tęskni za nim i codzien
nie pożąda go z jakąś bolesną przejmującą ciekawością. 

Doszedłszy do zakrętu ścieżki, widzi teraz przed so
bą spory kawałek drogi. Jest to trakt wąski, zaniedba
ny. prawie zawsze pusty i martwy ; doprowadza nie da 
lej jak do' malej osady górskiej Noiret, liczącej zale
dwie sześć domków. Ale dz,;siaj Simona, tak jak się te
go obawiała, widzi j,lŻ na niej poruszające się postacie: 
z wielkiej rzeki lud~:iej aż tu odprysnęły kropelki. 
, Simona przystanęła i patrzy. Dosyć wysoka mimo 

swych lat piętnastu, nieco kanciastej postaci, ma na so
bie skromną jasno-zieloną sukienkę w prążki, którą 
wkłada codziennie, wychodząc dla zalatwienia spra
wunków; przyciska do boku duży, pleciony, zamykany 
na wieko koszyk ; z fałdów sukienki wysuwają się dłu
gie i szczupłe, obnażone ramiona i nogi; Simona niOC
no urosła w ostatnim czasie. Jej opalona twarz o wy
stająCYCh kościach policzkowych, okolona wieńcem 
ciemno-blond włosów, ma wyraz skupienia; ciemne, glę 
boko osadzone oczy pod niewysokim, lecz szerokim, fo
remnYm czołem chłoną chciwie widok tego, co w tu
manach kurzu porusza się przed nią w oddali. 

Jest to obraz dobrze jej już znany: wozy, ludzie, ko
nie. beznadziejnie stłoczone, na przeładowanych fur
mankach bezmyślnie i bezładnie spiętrzone statki do
mowe materace rozpostarte na pudłach samochodów 
dla o~hrony przed karabinami maszynowymi nisko nur 

Powieść .. Simona" L, Feuchtwangera opowiada wymownie trage
dię boi1ater~loiej lS-letniej dziewczyny ~ra<l'lcuskiej, sieroty po d",la
łaczu komunlsty'cznym, wychowanki swego stryja i opiekuna, chci
wego ~pital\my , wlaśclciela dobrze prosperujące)(o przedsiębior

stwa bl'ans.portu samochodowego w jednym z miasteczek wschodnIo
francuskiej prowincji (w Burgundii), u J«órego Simona pełni po
lIlugi domowe. 

,,5 I M O N A" 

kująCYCh lotników, ludzie i zwierzęta wlokące się w 
śmiertelnym znużeniu, nieświadome celu i kre~u tej 
drogi. 

Wpatrzona w ten obraz, stoi Simona Planchard na 
zakręcie ścieżki, mocno zaciskając swe wąskie wargi. 
,sciśle biorąc, nie można jej nazwać ładną, chociaż jej 
inteligentna skupiona, nieco harda twarzyczka, wydat
nYm podbródkiem i dlugim, lekko zgarbionym, bur
gundzkim nosem, działa raczej pociągająco, Stoi tak ca 
łą, pełną minutę, obserwując wlokących się uciekinie
rów, stoi jeszcze jedną, długą minutę, w kurzu i upal
nej spiekocie wczesnego popoludnia. 

Wreszcie, z nagłym porywem energii , rusza naprzód. 
Nie wolno jej tracić czasu, Madame dała jej tyle róż
nych poleceń. Wprawdzie w willi Monrepores 2), rodzin 
nej siedzibie Planchardów, nagromadzone są obfite 
zapasy, ale do dwóch lub trzech dni sytuacja pogorszy 
sif! z pewnością tak dalece, że nigdzie już niczego nie 
będzie można dostać. Toteż spis zakupów, które Simo
na otrzymała od Madame, jest dziś wyjątkowo długi, 
i nie będzie to zapewne rzeczą prostą w tym ogólnym 
podnieceniu i rozgardiaszu, pozalatwiać wszystkie spra 
wunki. Toteż Simona nie da,ie się ani chwili dłużej za
trzymać widokiem uciekinierów i szybkim, zdecydo
wanym krokiem podąża ku miastu. 

Niebawem znalazła się w najniższym punkcie wąskiej 
drogi bocznej, tam gdzie droga ta łączy się szosą nr 6, 
okrążającą półkolem wzgórze, na którym leży miastecz
ko Saint-Martin. Tu oczom jej przedstawil się widok 
bardziej jeszcze żałosny, niż wszystko, co przeżyła w 
ciągu ostatnich dni. 

ł) Monrepos - dos!, mój odpoczynek. 

(d.e.n.) 
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Sędziszów Małupolski 
ofu:ymo 

Dom Kullury 
M:eszkańcy Sędz;szowa 

Młp. oraz okolicznych gro
mad z dużym zainteresowa
niem i radością śledzą prze 
bieg pracy przy budowie Do 
mu Kultury, który powstaje 
w śródmieściu Sędziszowa. 

Okaz~ły piętrowy gmach, 
o ogólnej k ubaturze nK:Jlo 
9.100 m sześc., który dopro
wadzono już do stanu suro
wego obejmie: olbrzymią 
salę teatralną na ponad 800 
miejsc, obszerne pomiesz
czenie do odbywania prób, 
garderoby, sale rekwizyto
we, mieszkania dla admIni
stracji DK oraz wiele in
nych ubikacji. 

Godnym podkreślenia' jest 
fakt, że sędziszowski DK roz 
porządzać będzie ruchomym 
urządzeniem est r ,,;--lr" ""il1. co 
postawi go w rzędzie nie
wielu takich placówek kultu
ralnych w Polsce. 

Obecnie kontynuowane są 
na budowie r:oboty wewnętrz 
ne z zakresu stolarki i ciesiel 
ki oraz cZęŚciOW0 .wykonywa 
ne są prace szklarskie. Jak 
nas in formlJ .i ~ , ... r p}~F r; r,r7.\,' 

Prezydium PRN w Dębicy 

c8.łkówite w~·kof1.czenie ~mn
chu i odd~nie nlacówki kul
turalnei do użytku przewi
dywane jest na koniec sierp 
nia br. 
Mówiąc o budowie DK w 

Sędziszowie musimy row
rież wspomnieć o pewnym 
"ale" ... otóż Biuro Projek
tów w Warszawie nie opra
cowało jeszcze dotychczas do 
kumentac.ii technicznej na 
wykonanie odwodnienia ter e 
nu budowy i obecnie wodg 
gr'.Jotnwa porlchodci w dn"ć 
dużych ilościach do piwnic 
gmachu, co powoduje nisz
czenie murów. 

Jag. 

w 
Koncerty i odczyty 
przemysliieh szkołach 

Zycie kulturalno-oświato
we Zasadniczej Szkoły Odzie 
żowej i Technikum Odzieżo
wego w PrzemyŚlu rozwija 
się coraz to lepiej. Skupia 
się ono w szkOlnej świetlicy. 
Czynne są tutaj zespoły: chó 
ralny, fotograficzny, czytelni 
czy, recytatorski i plastycz
ny. Organizują one akade
mie, poranki i wszelkiego ro 
dzaju inne imprezy. 

Ostatnio młodzież z oby
dwu szkół spotkała się z !laty 
rykiem Witoldem Ze
chenterem. Goszczono także 
w szkole Zuzannę Pawłow
ską, która' dała koncert ży
wego słowa. Koncert spotkał 
się z gorącym przyjęciem ze 
st.rony młodzieży. Szczegól
nie gorąco oklaskiwano frag 
menty z "Pana Tadeusza" -

~i~:!~~~i:~oi. "Treny~. :0-
1 

o przygotowaniach do 'Og6lnopolskiego 
Konkursu Zespołów 'Arf_usł"c~ny~h 

D:a uczczenia lO-lecia Pol I 
ski Ludowej i V -go Swiato
wego Festiwalu Młodzieży i 
Studentów w Warszawie o
głoszony został Ogó1nopol-1 
ski Konkurs Amatorskich Ze I 
społów Artystycznych. 

Na terenie naszego woje-
wództ wa czynione są już I 

j:'rzygotowan:a. poszczególnE' 
powiaty zgłaszają. do Wy
działu Kultury WRN zespo
ły teatralne, chóralnE:, tane 
rzne. orkiestralne oraz ze
społy p;eŚł1i i tańca z. wzo: 

cowych świetlic gromadzkich . . 
Zespoły przygotowują na 

konkurs utwory regionalne. 

lowie zespół pieśni i tańca 
opracowuje wiązankę pieŚł1i 
i tańców rzeszowskich, a ze 
spół dramatyczny przygoto
wuje 2 sztuki teatralne. 
Helena Fvjf'k. Stanisl;l.w Pie
tryka, Włodzim'erz Malecki, 
Stanisław Ochalik i irlni wy 
różniają się tutaj w prncy. 

Z powiatu przeworskiego 
aktyw kulturalno - oświato
wy zgłosił już 20 zespołów 
do Ogólnopolskiego Konkur
su Zespołów Amatorskich. 
Większość zespołów zgłosiły 
zakłady pracy. Mniejszą 
ilość z.głoszeń wykazują 

Poza pracą w zespołach 
prowadzone są za.ięcia maso
we w formie sluch:;mia audy 
cji radiowvch. zabaw. gier, 
odclyt0w TWP l wieczoi'nic 
literackich poświęconych na 
szym CZ(l!o,,/ym !")isarzom i 
poetom. W dniach świąte<"z
nych mll")dzież b~erze udział 
w lm)"lrez;Jchsnn::towych. Od 
czasu nI") CZ"~l.l nr'!ll"izr:nvane 
są sr>otk~"i" mlo:hi,,?y z ar
tystami i pis<lrzami. 

Nawet "Wio koniku" nie pomogło 

Dużo pracy w przygotowa 
niach do OgÓlnopOlskiego 
Konkursu wy!-{azał dotych
czas powiat' Ko'lbuszowa, 
który 'zgłos:ł już 17 zespo
łów artystycznych. Aktyw 
świetlic wzorcov.rych. w Ra
niżowie, Dzikowcu I Gór
nie przygotowuje 6 ze
społów. Sw:etlice gromadz
kie zgłosiły 7 zespołów, a 
Powiatowy Dom Kultury w 
Ko:bu:szowej 4 zespoły art y 
styczne. Amb'c;ą placówek 
kulturalnych powia,tu kolbu
szowskiego jest zdobycie pier 
wszego miejsca w elimina
cjach powiatowych i woje
wódzkich _ by znaleźć się 
we wspaniałym Pałacu Nau 
ki i Kultury w dniu 22 lip, 
ca br. na międzynarodo
wych pokazach artys~ycz
nych V Swiatowego Festiwa 
lu Młodzieży i Studentów. 

świetlice gromadzkie. Udział 
zgłosiły zespoły taneczne 1 
chóralne Państw. Lic. z Prze
worska 1 zesp6ł orkies1ral
ny. Zespołami tymi opieku· 
je się Tadeusz Dawidowicz, 
Jan Rogoński i Mróz, któ
rzy udzielą pomocy również 
świetlicom wiejskim na tere 
nie powiatu przeworskiego. 

Dla uC7.ezt'nia 
II Zjazdu ZM P 
Młodzi pracown'cv budo

wy .,Stom:l' w Dębic v wstą 
p:ą do o;ganizacji ZMP-owo 
sk:e;. 

Znaczn:e ożyw'!o się tu 
lakże życ'e św'eU'co·.'e. Sek 
c;a '.eatra:na przygotowuje 
sztuczkę .. Sen bumeJ::mta", a 
punkt hibJifJtf'o:"" zvsL;qje co 
raz w:ecei czyte!n'ków. 

Dobrze 'pracu;e ostatnio 
także m:ejscowy radiowę
zeł. 

Dlo~sego ..• 
... W sklepach rzeszowskich 

i lalicuckich brak jest buci
ków dziecinnych nr 4 - 5 
jak rÓ1 vnież suchych ogn:w 
do radia? 

Tadeusz Kluz 

Bylo to 7. I. br. nit traMa 
Zolynill - Łańcut. 

Nieszczę.mwym zbiegiem 
okol'czności wśród cze
kających w Rakszawie na au 
tobus znalazłam się i ja 
"współtowarzyszka" tej przy 
gody. Autobus przyjechal z 
parominutowym opóźnie
niem. W okresie zimy taki, 
figle aut()busowe sq na po
"ządku dziennym. Po zltlado 
tL.'aniu się do wozu ruszyli~
my. 

. Przystanek Dąbr6wki - ł 
tutaj znalazło się (mimo mro 
2U) parę chętnych do jazdy 
ptzeważnie z biletami miesię 
cznymt, 

Do autobusu podobnie jak 
w Rakszawie zadekowali się 
wszyscy; Nikt nie' utrudnial 
wejścia, a konduktor nie 
mówił że miejsc nie mit. I ja 
kie było nasze zdziwienie, 
kiedy kierowca wozu nr 
17038 powiedział: "Nie poja
dę. Resory nawalają. wóz jest 
obciążony". Ambicją jegl) by 
lo nie zri-/ien.ioć Taz wypowie 
dzianego zdania. I rzeczywi
scie staliśmy w Dąbrówkach 

półtorej godziny. Nie pomo
gly prośby i perswazje - kie 
rowca byl nieublagany. Nie 
pomogła również piosenka 
"Wio, koniku wio", którą za· 
nuciły trzy dowcipne panien
ki. Czekaliśmy co będzie da
lej. Oby tylko zjawił się tu 
Szczepanik - to punktualny 
i obowiązkowy kierowca. 
Marzyliśmy, bo % kierowcą 
nr 17038 nie dogadaliśmy się 
w dalszym Ciągu. 

. Na szczęście z kłopotu wy
bawił nas drugi wóz, który 
zdqżył wrócić z Łańcuta. 
Część pasażerów przesiadła 
się. RlLszyliśmy. 

Kto będzie odpowiadal za 
spóźnienie się do pracy ty
lu osób? Niech zastanowi się 
fI.ad tym dyrekcja PKS. 

MImo wszystko nie doje
chałam jednak do mteJsca 
procy tj. do Rzeszowa. Nie 
miltlam odwagi jechllć dalej 
autobusem, bo spodziewałam 
się, że taka sama historia po 
wtórzy sie w Krcrczknv)e.1. WlI 
siadłam przy stacji kolejoweJ 
tli Łańcucie, a.by pociągiem 
dojechać do biura. 

Zespoły z powiatu mielec 
k'ego również zgłosiły swój 
udział w e:iminacjach. Jest 
ich 15-10 zespołów ze świetlic 
gromadzk~ch, 4 zespoły zwią 
zkowe i 1 zespół spółdziel
CZOści pracy. Wszystkie przy 
gotowują bogaty repenwH . 
Na przykład w śWietli-\ 
cy gromadzkiej w Chorze-

Nasi cZlJfplnicu pi-.;z.ą 

Zainteresowanie konkur
sem na o~ół jest' wielkie, 
ale zbyt słaby udział zgło
siły zespoły szkolne, związ 
k6w zawodowych i spółdziel 
czości pracy. D:ategow:nny 
one jak najszybciej sl2ną~ 
w szeregach współzawodni
czących z~społów w Konkur
~ie AlT'~'n"~kich Zespołów Ar 
tystycznych. 

PrZYKody rzeszowian,ua poczciwego 
- w kinie 

ANATOL p H Z E Z () R N Y 
I tntai spotkllla mnie nie. 

zbllt mila niespadzianka. Wy 
kupiłam bilet i o zgrozo, dy. 
zurny ruchu zapowi.ada: "Po 
ciąg mają~ wyjazd z Łań· 

Oboje z toną bardzo lUbimy 
kino. dowodem tego jest· fakt, 
że od trzech miee.ięcy n!e opu
ścHiśmy ani jednego filmu 
wyświetlanego w kinie "Allol
lo". Mieliśmy ... ~ęc m.ożnoŚĆ 

llfzyjrzenla się tutejszym oby
ozajom kinOWYm. (mielIZkamy 
bowiem niedawno w Rzes~owie). 

Postaram 6ię opisać jak wy· 
gląda pobyt w klnie, w tak 
watnym ośrodku krzewienia 
kultury. 

dzież męska w wieku do 20 
lat. pozostałe młode panienki. 
Wchodl')i 'tarsza kobieta i St2-

je obok siedzących'; młodzi ka
walerowie tego nie widzą, 

wstaje jed·na z panienek I ustę

puje miejsca owej r,lewleście. 

Kawllilerowle są bardzo weseli, 
llrzepycnają się I potrącają o
soby naj bliżej nich stojące. W 
!lOczekaln1 w kllJku miejscach 
wlw:ą napisy: "Palenie wzbro
niene" a mimo to 1/4 osób pa
U pap!eor<lay. Zwracam na to 
uwagę pewnemu chłopcu lat 
około 16 (skIId się tu wziął, 

przecież film doz;wolony jest 
od lat 18). Ten gaM papierosa, 
natomiast kilku innych osten
tacyjnie częstuje sl~ nawzajem 
! zapala. Daję spokój - "nec 
Hercułes contra pIures" . Tego 
dnia film nie zostaje' wyświet
lony z przyczyn technicznych. 
Te same bilety ważne ju~ro. 

Dzień 27. XII. 54 r.' godz. 22.30, 
flim zaczyna 91ę wyjątkowo 

punktualnie. Jeszcze przed wy
świetlaniem fUmu n-a ekranie 
m. In. pojawia się napis: .,Wla
śclwe uchowanie się w miej
scu publicznym, jest cennym 
Świadectwem kultury". 

_._ . . _---~ 
TOWAI/1YST\\IO 

PQlYJA(10t.. WlECI 
ultz"!t):A OIIHI014 

SHOl"Y" CHOIN~~ 
p, .• "',,, .... 

Środa 

12 
stycznia 

RZESZOW 
Dyżur nocny: Al'teka 8poł_ 

na nr 81. PI. Stalina la 
Pogotowie Ratunkowe: ul. 0-
broń c6w Stalingradu 29, 
tel. 09 

Straż Pożarna: ul. M1ellAewi-
cza 10. tel. 08 

N. , fftJ Ił 

APOLLO (ul. W. Hibnera)1 
Autobus odjeżdża 6.20 
godz. 16, 18 i 20 

PRZODOWNIK (ul. Pstrow-
skiego): Na . barykadach 
Hamburga g<XIz. 17 i 19 

PRZEMYSL 
BAŁTYK: O tym nie wol-

no zapominać 
OLIMPIA: Podstęp swatld 
MŁODA GWARDIA nie-

czynne 
MIELEC - Bajka: Ostatni 

Moh ikanin 
JAROSŁAW - Gdynia: 

gubione dzieciństwo 

łł'. D. h. 

Za-

WOJEWOOZKI DOM KULTU
RY ZW. ZAW. ul. Okrzeł 7 
- Zycie I twórczość Zotli 

NaŁkowskiej godz. 17 

TEATR 
PANSTWOWY TEATR ZIEMI 

RZESZOWSKIEJ - "Miesz
czanie" godz. 19-ta 

RADI O 
Program I - na fali 1322 m 

Progl'am dnia 6.5S 15.25. Wla 
domości 5.05 6.00 7.00 7.40 
12.04 16.00 20.00 23.00. 

6 .. 10 AUdycja dla wsi 8.25 

Muzyka U3 Gdmrlaslyka 8.15 
Z :>.!osenk. do pracy 8.3.'l Ks· 
lenduz radiowy 8.60 Dla wy
chowawczYń przedszkoli 7.15 
Muzyka 9.00 DI~ klas VII 9.30 
Koncert solistów 10.05 Muzyka 
rozrywkowa 10.30 Muzyka ka
meraJna 10.30 Skrzynka ogól. 
na PR. 11.00 Dla klas I I II 
11.25 Przegląd prasy stołecwej 
11.30 Muzyka j a~tualności 
12.10 Melodie ludowe różnych 
narodów 12.45 AudYCja dla wSi 
13.00 Przerwa 15.30 "Błękitna 
sztafeta" 16.05 Utwory na al· 
tówkę 18.20 Koncert 17.00 
"Srednlak centralna figura 
wBili - pogadarl~a 17.15 Kon .. 
cert organowy 17.30 Pieśni mi· 
łosne Brahm9a 17.51 Muzyka 
rozrywkowa 18.20 Oberża pod 
grzybkiem 18.50 Koncert ży· 
czeń 19.50 Audycja dla. wsi 
20.30 Piosenki francuskie 20.40 
"Gawędy o muzyce" 21.10 
Koncert chopinowski 21.40 Au
dycj a literacka 22.00 Radiowy 
kurs języka rosyj~kiego
lekcja 22 22.20 Muzyka taneez.. 
na. 

Program n - na fali 361 m 
Program dnia 5.28 13.05. Wla 

domości 6.00 7.00 7.40 14.00 
18.15 21.30 23.55. 

Od godziny 5.35 do 1.45 -
Transmisja z programu I 7.45 
Przerwa 13.10 Audycja literac
ka 13.30 "Archimedes" - słu
chowisko 14,10 Dla kla" HI I 
IV 14.30 Muzyka 15.30 Audy
cja w wyk. studentów Państw. 
Wyższej Sz:koły Muzycznej w 
Warszawie 16.00 Radziecka 
muzyka ludowa 16.30 Muzyka 
rozrywkowa 17.00 "Z życia 
Związku Radzieckiego" 17.30 
Na wa.rszawskiej fali 18.00 "Ze 
sportu" 18.2Ó ArCYdzieła mu· 
zyki fortepianQwej 18.50 Ra· 
diowy poradnik językowy 19.00 
Muzyka I aktualności 19.25 
Audycja literacka 19.45 Kon· 
cert estradowy' 20.4U Reportaż 
literacki 21.00 Muzyka tanecz
na :n.50 Kronika sportowa 
22.00 Ravel: "Godz,ina h!~pań
ska" opera w I akcie 23.00 
Koncert słynnych ork.tes"br roz· 
rywkowym. 

~, 

Młode nledfwladkl 
• warszawskim ZOO 
W warszawskim Ogrodzie 

Zoalo,gicznym przyszły na 
świat w ostatnich dniach 
niedźwiadki. Ich matką jest 
niedźwiedzica "Wara", a oJ
cem niedźwiedź "Mikołaj". 
"Małżeństwo" to zamiesz
kuje wybieg dla niedźwiedzi 
przy Trasie VI-Z. 

Dotychczas jeszcze nie wia 
damo dokładn:e ile urodziło 
się niedźwiedzią{ek, ponie
waż matka nie dopuszcza ni 
kogo do swego legowiska. 
Młode' misie, których praw
dopodobnie jest 3 lub 4, są 
w tej chwili mniej więcej 
wielkOŚCi świnek morskich. 

Mak I słoneczniki 
lei: pOlrzebne 

. wtll O· godz. 9 spóźniony 2 go 
dziny". 

Tego już bylo za wiele nit 

moje nerwy. Nie wytrzyma
lam, obróciłam się na pięcie 
j udałam się z powrotem do 
domu tzn. do Rakszawy, ale 
tym razem liczqc tylko na 
wlasne środki lokomocji -
nogi. 

Po drodze życzyłam dyrek 
cji PKP "wszystkiego najlep
szego", nie "serdeczniejsze" 

. takte życzenia wysyłałam my 
ślą do dyrekcji PKS. Zast!l-
naw!ltlam rię tltkże dlaczego 
dyrekcja zatrudnia ludzi nie 
nadających rię ?ta ki.TOWCÓW 
i konduktorów. 

W domu byłQ.m o godz. II 
Zadzwoniłam % poczty do biu 
rtJ ,Jestem chora ni. przyj4-

dę"· 1 rzeczywiście byłam cho 1 
111 4l.e n'Twowo. 

(wc) 

Pomijam to, te sama l)Oeze
kalnia Jest elama, że w ogon. 
ku przy kasie stać mote tylko 
około dziesięć OSÓb, pozosta-
łe, które chcialyby utrzymać 

swoją kołejność, muszą stać na 
ulicy. często w blc>cle I na desz 
czu. S,\ to. jak to się mówi 
przyczyny niez~leżne. 

Ja osobiście uniknąłem ogon-

ka, dzięki "Orbisowi", g~ie 1 

również dowiedziałem się, o 
której rozpoc~yna się wyświet-

lanie seansu. Ale infonnacje I 
"Orbl!'.u", ani ogłoszenia na 
plakatach nigdy nie l)OdaJą 

rzeCZYWistej godziny roz;poczę

ci'a seans·u. Czy M:eczywiścle 
dyr~kcjl kina tak! trudno jest 
określić dokładny czas. czy nie 
m.ożna un~k!nąć czekania w 
ciasnocde I zaduchu !lO pół go
dziny, • często l dłużej 1 A j alt 
wyglądia aamo czekanie; posta. 
ram się oprzeć na przykład~e 

z dnia 28. XII. 54 r. godz. 22.00, 
wy~wletlany ma być tum pt. 
"PusteJ.n!a Panneńaka". 

W poczekalni wzcUut łclan 

stoi około 1S krzeael. MnIe' 
więcej 10 z nich zajmuje mle. 

Zawiadomienia 

Pomo'cnicza 
Sp6łdz. Rzęm. 
Wie!obrantowa 

"PRZYSZŁOŚĆ" 
w Przemyślu ul. Mnisza 3. 

zawiadamia o uruchomieniu następujących 

usługowych 

punktów 

Kowals'd • Bla~har,.kl 
Slusarski 

W gromadzie :Boguchwała d N 181 
pow. Rzeszów sprawnie prze przy ul. Grunwal zklej r 
biega kontraktacja, roślin ole w/w punkty wykonuJą zamówienia z własnych I powie· I 
Istych i przemysłOwYch. Do I rzonych materiałów. K-ł dnia Zł grudnia. 54 r. plan 1.. ________________________ _ 

kontraktacji wYkonano tu 
w 97,5 proc. 
Kukurydzę zakontraktowa 

no w 150 proc. Len i kono
pie w 105 proc., fasolę w 105 
proc., buraki cukrowe w 100 
proc., konIczynę czerwoną w 
100 proc., rzepak w 100 proe., 
rącznik w 80 proc. Szkoda, 
że chłopi tej gromady nie 
przekonali się ~o kontrakta
cji maku I słonecznika.. 

Józef Zachara 
koresp. 

STOŁY BILARDOWE 
wszystkich typów nadające się do naprawy, czy przeróbki 

oraz sprzęt jak kijki, kule bilardowe itp. 
ZAKUPUJE: 

Pomocnicza Sp-nia Rzem. Wielobranżowa 
"PRZYSZŁOŚĆ" 

punkt u.sługowy skupu, renowacji I sprzedaży używanych 
przedmiotów. Przemyśl, ul. Stalingradzka Nr 9. 

~-5 

FIlm. Za mną siedzi C:wóch 
z tych młodz.lan-6w. Komenta· 
rzY co niemiara. Znają. film do 
brze. Jeden przecież był na 
nim juŻ d.wa ruy, II drugi tyl
ko raz. Na sali słychać gwizdy 
1 om.okanla. Zbliża się J:oniec 
tllmu. Kawaler wstąje I prze
tłanlając pozostałej publicznoś

ci ek.ran, zdąta lclu wyjściu. 

Na el«anle ukazuje Się napis 
"Koniec" i zapalają się światła. 

Teoraz dopiero widać pod krze· 
słami stosy śmieci pozost 1w10-

ne przez "kulturaLną" część 

pubUczooścI. 

To 00 wyŻej Opisałem te nie 
sporadyczny wypadek - kto 
chce &prawdz>ić - preszę bar
dzo... KinO' .. Apollo" daje trzy 
seanse d~enni., a w niedziel'l 
także l poranld. Wniosków nie 
wyciągam, pozostawiam to za
rządowi kina, organom porząd

kowym MO oraz... samej pu
bliczności. 

Zbigniew Markowiak. 

Ogłoszenia drobne 

Zguby 

Ł YSZCZEK Edward zam. 
Rzeszów, ul. Dąbrowskiego 
56. zgubił legitymację prace., 
wniczą i przepustkę stałą 
wydane przez WSK Rzeszów. 

G-005 

GIL Helena zam. Dymitrów 
Duży zgubiła przepustkę sta 
lą wydaną przez Dyrekcję Fa 
bryki Firanek w Skopaniu. 

PG-008 
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Sportowe meldunki 

Uwa dalsze 
rekordy świa~a 

ustanowili 
łyżwi1rze radzieccy 

-..T ód h.ń .... ł ł -MTĘDZYDEPARTAMENTALNE ZJAZDY F'RANCUSKICHOBROfVCaW POKOJU 
l.~ar ~ Sftpro es uJe DOMAGAJĄ SIĘ ODRZUCENIA UKŁADOW PARYSKICH PRZEZ RADĘ REPUBLIKI 

i Z8:~~;:~~j~el~ri~wn:nf!~r~~~jwa~układ Odrzucenie u{ładów o ulbroieniu odwetowców bońskich 
do ' WYZWOlenia wielu zakładów przemy~ło;' PRZYWRÓCiłOBY FRANCJI jej ~:e:łii i dałoby.iei możność 

wych . pekm~, Charb~m, I podu,cul nowel imcUllywy w calu 
te' o tery t rl"um Czungklngu i mnych mla~t! . •• • •• . 

W drugim dniu zawodów 
łyżwiarskich. rozgrywanych w 
Ałma Ata w ZSRR odbyły się 
-biegi na 1500 m i 10.000 m w 
konkurencji mężczyzn. 

g O ~~~~~i~~~~::bie p~:d~;~;f~~~ i u~eeulowaUla "@erozwlązanycn Jeszcze 
w całych Chinach toczy I Hu~:cy sz~ciu s.pośr6d sie- Ol r I zaaad~·en· Przygotowania 

się szero,ko zakroj-ona kam· I dm;u wielkIch plecÓW An- wa C e ses," & d h-' 
pania protestu ogólno-naro- szańskiego Kombinatl; Hu:- Zgromadzenia Narodowego międzynaro owych o wy oraw 
dowego przeciw'ko bezpraw niczego, którzy przedterm'~ we FrancH do Rild łł'ajwyzszyth 

W biegu na 1500 m star.lową
lo 51 zawodników. w tym U 
łyżwla.rzy radzieckich, 3 Pora
kÓw, 2 Czechosłowaków l • 
Węgrów. 

nej okupacH terytorium nowo wykonali plan 1954 r. PARYZ (PAP). W Paryżu , i R d T h 
chińSkiego -:wyspy TaiWall PARYZ (PAP). 11 bm. na- Marsy;ii, Lycnie, Bordeaux, (I e:enawyc 

. oświadczają w swo im mel- stąpiło otwarcie se9JI łran- . k H 
pr.zez stany Zjedl1ocz,)(le, Lu cuskJego Zgromadzenia Naro- !'l'ancy, Tuluzie i wielu in- lWi~Z U adzleckleQo 
dzje pracy potępiają ame'ry dunku: · .. Załoga nasza nic dowego. Sesja wybierze prze- nych mias\ach odbyły się 9!.j ,. 

StartuJąCYCh w pierwszej- pa
Tze zaw"dnik radziecki MlehaJ
łow uzysKał na 1500 m cza. -
2.11,2, który jest o . 1,7 . sek. 
lepszy od rekordu . świata, nA
leżącego od 1952 r. do Czajklita 

kańsko -. czangkaisz€'kc>wski poprzestanie na osiągniętych woc\nlczącego oraz biuro Zgro bm. międzydepartameotalne 
madzenla Narodowego. 

układ wo,iskowy j' - zo-boM'ią- rezultatach. Damy 'krajo" i Ponadto na porządkl.\ dzlen- zja zdy obrońców pokcju, na 
zują si~ wnieść swój- wkład nym obt'ad znajduJe sit: spra- których omówiono metody 
d . I' ,ft'sz.oze wlęcj!j surówki, bę- b d' t bl o wyzwo enia Taiwanu. wa u ze li. pro em autono- dalszej walki przeciwko .re-

dzlem. 'y zdec.ydo-wanic wa1- mil dła Tunisu oraz pro.lekt , 

(ZSRR). Wynik ten poprawll 
następnie Gris1.ln cza"em -
2.09,8, ustanawiając nowy . re
kord świata. Zawodr,lcy polSCY 
mimo, że zajęli dalekie miej
sca pO-bill swoje rekordy 7.y
dowe. Najlepszym był Magle
rawski, który za·Jął 48 pozycję 
w czas,le 2.26.4. 

Bieg na dystansie 10.000 m 
zakońc7.ył się zwycięstwem 8a
ku"lenkl (ZSRR) w czasie -
16.44.3. ust'anawlaJąc reko-rd 
ZSRR. 

Punktacja wielobojU przy-
niosła s7.ere.El w",pa·niałych wy-
ników_ Sześciu Iyżwlarzy ra-
dzleck'lch uzyskało rezułtAty 
lepsze 'od rekordu świata. na_ o 
leżącego od 1949 roku do Norwe
ga Far5tada I wynf)szącego 

188.~83 pkt. Nowym rekordzl-, 
"tą świata w wieloboju jest 
Sakunlenko - 184.445 pkt, 

Prasa chińska informuje o 
ma'sowych 'wiecach w Szan
ghaju. Mukdenie, Wuhan:e, 
Dairen:e, Kantonie i innych 
wielkich miastach Chińskich, 
Na zebraniach przedstawi
cieli ludności przyhm;'żnvch 
stref prowincji Fukieo ! Cze 
kiang, na które bandy kuo
min~angowskie dokonują mi
lotów. uchwalono re7.olucje 
stwierd zające. że tylko wy
zwo~enie Taiwanu i zn;sz 
czenie sprzeda'nej kIjki 
Czang Kai-szeka z<łpewni 
:!arodowi chińskiemu poko
jowe życie. 

Pragnąc przyczyni~ się do 
wyzwolenia 'taiwanu załogi 

r----. Ze świata .----: 
PEKIN 
Dnia 7 bm. rozpo

czął się w Hanoi 
zjazd Zjed.noczonego 
Frontu Na'rodowego 
Wietnamu. W obra
dach zjazdu biorą 
udział przedst-aw.l
'ciele nądu, pa·rtd! 
POlltYCUlych I orga
nizaCji społecznych. 

* • • 
PEKIN 

H~LSINKI 
Według danych o

ficjalnych, w dniu 
1 stYN-l'Jla 1955 roku 
ludność _ Flnlandl-i 
wynosiła •. 215 tysię-
cy, -

• • • 

J)rze% wladze ame
rykańskie, co wy
wolało dalsze zao
strzenie się stosun
ków gospodarczych 
między SzwecJ'I a 
USA, 

• • • 
. NOWY JORK 

KOPENHAGA Jak wyni1ka z do-
Ja·k podaje dzien- niesień prasy, ame

nik duńs~1 "Land rykańskle władze 
og Folk". duńs-ka wojskowe odbudp
organizacja "NigdY wuJą lotflictwo Ja
Więcej WoJny"l pańskie. Agencja A_ 
zwróciła .. tę do n:ą- 8Soclated P.rees po_ 
du ! parlamentu da.je z Tokio, te w 
duńskiego z apelem, przyszłym tygodniu 
aby wMorzymaly się rozpocznie się 5zko-
z . podejmowaniem l . l t Ik'ó J 

nowej ordynacJI wyborczej, militaryzacji od we: OWCÓW 
czyli przeciwko amerykań- zgłoszony przez rząd Mendes- niem:eckich. 
ska - czangkaiszekowqdemll 
układowi woJskowemu, od-
damy wszystkie siły spra
wie wyzwolenia Tajwanu". 

DemonstracJa 
młOdZieży 

niemiłek lej 

• ·Bremi. 

PAP 

Demonstracja młodz:e·i.y 

niemieckiej w Bremie i in
nych miastach przeciwko 
układom paryskim i rekru 
tacji do neohitlerowsldego 
Wehrmachtu z kaidym 
dniem przybiera Da sile ' 

Fot - CAF 

France'a. . Postanowicno m. in. zwro 
Agen'cje zachodnie podkreś- cić się do członko' -,p Rady 

laJą w k'omentarzu. że deba- . 
ta wokół powyższych proble- Republiki z ape;em, by od-
mów mote mieć decydujące rzucili ratyfikaCję układów 
znaczenie dla dalszych lo"ów paryskich. 
Mendes-France'a I Jego rzą-
du. Stowarzyszenie b. uczest-

--- - _._---,,-----
liomunU,ol 

w spruwie rOJ:mów 
ł!łięrllY ~uemj9rem 

C \ton En-lałem 
lł Sf'łi relłłrZpm 

qeneralnym ONZ 

ników Ruchu Oporu we Fran 
eji ogłosiło deklarację pro
t.estującą przeciwko wsluze. 
szeniu militaryzmu oiemiec
kiego Podkreślając niebezple 
czeństwa zwiazane 7. remi
!i~aryzacją N iemiec lachod
r. ich stowarzyszen ie wzywa 
"w s zys tkich, którzy ucier
pieli od na.;e7.dżców hitle
rowskich, wszystkic:h. kló
rzy przyczynili się do roz
grom' enia ich i do odrodze
liia Francji jako jeóllego z 
wielkich mocarstw de wzma 
żenia działalności". Stowa
rzyszenie WSkazuje m. in, 
że należy walczyć o odrzuce 
nie układów paryskich przez 
Radę Repu-b:iki i o wznowie 
nie debaty nad układ"mi w 
Zgromadzeniu NarDdowym. 

DeklaraCja podkreśla, że 
odrzucenie układów o uzbrQ 
jeniu odwetowców bońskich 
przywróciłoby Francji jej 
prestiż i dałoby jej moi
I,O'ŚĆ podjęc i a nowej :nicja
tywy w celu uregulowan!a 
nierozwiązanych jesi~ze za
gadnień międzynarQdowycr. 

MOSKWA (PAP), W mias
tach i wsiach-' Związku Ra
rizieckiego rozwija .lę kam 
pania przedwyborcza do 
Rad Najwyższych republiic 
związkowych i autonomicz
nych oraz do terenrwych 
Rad Delegatów Ludu Pracu
jącego. Wybory do v:ięks zo 
ŚCi Rad odbędą się 27 lute
go br. 

Wybory do Rad, które są 
pol: tyczną podsta wą pań
stwa radziEckiego i w któ
rych działalności bi~rze czyn 
oy udział naród - są wiel
kim wYdarzeniem w życiu 
ZSRR. Dla UCZCZEnia wybo
rów lud7.ie pracy wzmogli 
walkę o wcielen:e w życ i e 
pro'gramu dal s zego zwiększe 
nia I)rodukC.ii prz m.vołowej 
i rolnej, o prz,edterm:nowe 
wykooilnie piątej pięciolal
ki. 

Plenum Komunistycznej 
Partii Danii 

KOPENHAGA (PAP). W 
dniu 8 stycznia br. odbył) 
się plenum KC Komunis!ycz 
nej Partii Danii, na którym 
lich walono odezwę do naro
clu duńskiego. Jedno',:ze8nie 
plenum powzięło szereg u
chwał natury or·ganlzacyj
cel Najważniejszą z nich 
jest decyzja zwołania XVIII 
Zjazdu Komunistycznej Par. 
tii Dani! w październiku 
19ri5 roku. 

Jak dono~t Ag,m
cja Nowych Chin. 
dnia 10 bm. przy
była de PeklmJ na 
zaproszen.ie Ciliń
sklego Komitetu 
Popiera,n·"a' Handlu 
M-i ędlzyn a rodowego 

grupa przedstawI
cleli japońskIch kół 
handlowych z Szo
ZO Murata na czele. 

••• 

j·a.idch.k()łwl~kdeey- ~~~IJ, n naW.m:: 
zjj dotyczącyeh re- rykań9klch samoło'
ml1it&ryzacjJ N>ie- ta.ch o nąpędzle od~ 
mlec . uchpd-n-!ch . . rzutowym. 
do.Pókl nie będzie • • • 
przeproWadzo.ne w BERLIN 

Byli oflcere.l. 
hitlerowscy przybyli 
d.Wielkiej Brytanii 

PEKIN (PAP). Agencja No
wych Chin donosi, że w dni!.! 
10 stycznia odbyłO si~ czwar 
te spotkanie między premie
rem i m:nistrem spraw za
granicznych Chińskiej Repu 
b;iki Ludowej Czou fu-Iaiem 
a sekretarzem gen:raJnytn 
ONZ Hammarsk'r.eldem 

Rozmowa trwała g~dz'nę . 
20 minut. Po tej rozmowie 
ogJoszono następujący komu 
n .'kat: 

PRASA AMERYKAfiSKA POPIERA 

ROSZCZENIA NIEMIEC ZACHODNICH 

W SPRAWIE ZAGŁĘBIA SAARY 

LONDYN 
Jak! juz donOS'iliś

my, wojska brytyj
skie wprowadziły 
bombowce do akcji 
przecl-w·ko powstań
com na Malajach. 
Agencja Reutera 
podaje, że 10 stycz
nia samoloty bry
tyjskie, Okręty t 
ciężka a·r\ylerla roz
poczęly bombardo
wanie odcinka diun 
I:llI o powierzchni 
6l)(J mil kwadrato
wych. na którym 
Ukrywa się IW pow
stańców. 

tej sprawie referen- Z Fran kfurtu nad 
dum w DaniI. Menem donoszq, że 

• • • 
SZTOKHOLM 
Ambasada szwed1.

ka w Waszyngtonie 
po raz trzeci doko
nała dema-rche w De 
pa rtam en cte Stanu 
USA pr:l:eclwko re
Morylccjom tmpo·rto
wym oru; szyka
nom celnym władz 
ameryk.lń.klch wo
bec towarów 8ZwedZ 
l(ich Mimo dwu
krotnej lntel'\I'enrJi. 
s.orawa ta · nie zo
siala załatwiona 

w dniu 9 stycznia 
przybył tam z Ar
gentyny b. generał 
lotnlc'twa hl·tlerow-, 
skiego Adolf Gal
land. 

Prasa zachodnio
niemiecka podawała 
ostatnio, że Galland, 
który w anuli hi
tlerowskieJ był ge
neralnym inspekto
rem "LuftwaHe", 
Jest typowany ni 
dowódce lotnictwa 
\Voj ~ k ()\vee:o ndwe· 
go WehrmachtII. 

PAP. 

LONDYN (PAPY. Dnia g bm. 
przybyła do Londynu na S-dnio
wy pobyt grupa b. oficerów hi
tlerowskich, a mianowicie: ge
neral Heuslnger, .lego adiutant 
- ppŁk. Schwerdfoger, ppłk. 
Gauł . o,raz ka.pltanowle Sen,ker, 
Gerlach i Rohwer. 

W vwlą2lku z tym Minlster-
litwo Marynarkd Wielkiej B.ry
tanll opublikowało na,gtępujący 
'komunLkat: "wizyta s-ześc.iu ofi
cerów niemieckich ma na celu 
przygotowan·le gruntu do przy
lIZh!j wsp6tpracy mlędZ~ brytyj
sk'ą ma.rynarką wojenną I n ie
mlec·ką ma,rynark'ą wojenną", 
która, jak głosi komum kat, po
wstanie 7. chwilą we.i$cia w ży
cie uJcła.dów paryskich. 

Wiece I manlfestacj. 
proteslacyjne 

ZNOWU OSŁAWIONY AMERYKAfVSKI KONCERN 

w Niemczech zachG d llich 
prmiwko wskrzeszaniu 

Wehrmachtu 

BERLIN (PAP). J .. k podaje I 
niemiecka prasa demokratyczna, 
ostatnio w wielu mIastach Nie
miec zachodnich odbyły się wie
ce I manifestacje protestacyJne 
przeciWkO polityce wskneszanJa 
Wehrmachtu, realizowanej przez 
rząd bOlis·kl. 

Rezolucja uchwałona przez 
robotników zakładów metalo-
wych w Bielefeld podkreśla że 
naród niemiecki powinien Wil
czy'; przeciwko pianom rządu 
bon&!ciego zamierzającego wskrze 
sić milita-rvzm niemiecki. któ
ry nieu-chl'ononie doprowadZi do 
rozpętania tr·zecleJ woJny świa
towej. 

Wiece I manlfestll<!je protellta
cyjne oclbyly się również w 
Duesseldo-rfle, Dln,.l·aken. Lue
nen I innych mlastatch Niemiec 
zaChodnich. 

- --
,.UNITED FRUIT COMPANY" ZASTRASZA INWAZJĄ 

Sytuacja polityczna między Costa Riką 
a likaraQ'uq jeBI w dallzym ciqąu Dopięła 

NOWY JORK (PAP). Z San 
Jose (Costa Rika) donosl::j, 
Że wszystk'e loln:ska i pun
:.:.ty strategicme w te; repl1-
blice środkowo - amerykań
skiej obstawiono sEną s-tra
iąze względu na niebezpie
cżeństwo ,:inwazji poprze~ 
gran'cę Nikaragui" Rząd 
Costa Riki i sztab general
ny obradują bez pr~erwy 
nad wytworzoną sy~uac'ą. 

W Waszyngtonie zbiera 
się nadzwycpjna sesja Ra· 
dy Organizac ~ i Panamery
ltańsk : ej dla rozpatrzen:a 
skar·gi Costa R'ki, że nad 
granicą zgromadziły się u-

zbroj<me grupy "buntDwni
ków" pop:erane przez prezy 
deota Nikaragui Somoże, a
by wtargnąć do Cos'ta R'ki 
i spowodować tam przewró,. 
Ponadto planowane jest -
jak ulrzymuje rząd Costa 
R'ki - skierowanie '.am z 
Nikaragui części oddliałów 
inwazyjnych samolotam'. ,N 
inwazji wziąć maja udział 
przeważnie zwolenn"icy byłe
go prezydenta Cesta Kki -
Caldt>rona Guard' i , który 
znalazł się na wygnan; u w 
Nikaragui po ob.ięoiu prezy
dentury przez Jose F:gueri'
sa w wyn'~u rewolu::;i 1948 
roku. -----------------

Imperialiści USA wzmagają ingerencje 
w sprawy wewnętrzne Wj~1numu południowego 

PEKIN (PAP). JaJ< Podaje 
Wiem.ams-ka Agencja Prasow.a, 
imperi·allścl amerykańscy wzma 
gają ingerencje w sprawy we
wnt:trzne Wietnamu południo
wego. Kambodży I Laosu. Po
cząwszy od l. stycznia Amery
l,anle J;>1'ZeJęli szk<>lenle arm1l 
południowo - wietnamskiej. A
mervk'ame grabią zasoby eko
nom"lczne tych terytoriów, wy
pi'erając stamtąd Francuzów. 

Wbrew posta-nowlenlom ukłA
dów genew9klch Amerykanie 
snulą plany - ułaŁwlema. ' b~z
praWnych porze6ylek broni do 

Kambodty I Laosu, budując 
drogI strategiczne w Syjamie 
w pobUżU granic obu tych 
krajów. 

WIetnamska Agencja Praso-
wa stwierdza - równje~. że cel 
Wizyty amerykań~klego ka.rdy
nala SpelImana, który przybył 
do Salgonu ·S bm;, polega ·n. 
tym. by pomóc generałowi 
Coblin-sowl I k'llce Diema w 
przyśpieszeniu przymusowej 
ewakua,cji kato-li·ków wietnam
skich z W!etalamu północnego 
na południe; co sla·r.ow:l wy
rażne . pogwatcenle ukladów ge
newskich. 

• • • 
NOWY JORK (PAP) Jak 

wynika z dooies:eń prasy 
ainerykańskie i . swego cza
su prezyderJl' Cosla Riki Fi
(;(ueres wywółał n:ezadowo 
lenie kół rządzących .stanów 
ZiE'<inoczonych, ponieważ wy 
pow : e<iział si'ę przeciwko 
wielkim inwe~{yc'cm ObcYCI1 
kapitałów w Costa Rice i na' 
zwał tę inwestyc;ę ,.okupa
cją gospodarczą". F:gueres 
domagał się także, aby osłn 
wiony amerykański koncern 
,.Uni~ed J'ruit Company" - pła 
cił cła rządowi Cl\Shl Riki. 

Mendes - France po~zyni. "pewne ustępstwa" 
wobec Niemiec zachodnich 

W zwią7ku z wysuniętą 
przez sekretarza gellt'ralne
go ONZ w depes zy z dn:a 
10 grudnia 1954 r. prepozy
cją odbyc-ia rozmowy osobi-
5 t~j z prern:erpm Ra.:!y Pań
st wOwe.i Ch:ńskiej R0pubEki 
Ludowej oraz dE:'IPeszą pr'
mięra z dn'a 17 grudnia 1954 
r. wyrażającą 7.godę na tę 

propozycję - rdbyJ:śmy roz 
mowy w Pekinie w dniach 
6, 7 . 8 i 10 stycznia 1955 r. 
W toku rozmów porus zooe 
zostały talde zagadnienia df) 
tyczące złagodzen:a nzp:ę
cia w stosunkach międzyna
rodowych. 

Sądz'my , że rozmowy te 
były P07.yt oczne, i marny na
dz:e.ię. że kontakt nnWiąza-, 
nv w toku rozmów będzi~ 
utrzymany. 

NOWY JORK (PAP), Bez
pośrednio po uch wale fran
cuskiego Zgromadzenia Na
rodowego w sprawie ratyfi
kacji układów paryskich, w 
prasie amerykańskiej rozpo
częła się kampania na rzecz 
tego, by Steny Zjednoczo:-Je 
w swej polityce europejskiej 
stawiały nie na Francję, lecz 
na Niemcy zachodnie. W 
związku z tym prasa amery
k?ńska popiera, roszcwn·la Nie 
-miec zachodnich wobec Fran 
cH przede wszystkim w sprQ
wie Za·głębia Saary. 

Jak wynika z doniesień 
dzienników amerykańskich, 
premier Mendes-France go
tów jest pójść na ... pewne u
stępstwa" wobec Niemiec za
chodnich, Korespondent a-
gencji United Press d')-
nosi z Rzymu, powołUjąc 

się na "koła dyplomatyczne". 
że premier Mendes-France 
gotów jest "w imię solidar-

NAROD ANGIELSKI NIE MA ZAMIARU 

ISC NA PASKU NIEODPOWIEDZlALNYCH --- -- _. . . 
MARSZALKOW - W RODZAJU MONTGOMERY'EGO 

Oświadczenie Bevana 
LONDYN (PAP), Jak do

nosi agencja Press Associa
tion w niedawnym przemo-
wieniu w miejscowosci 
Twickenham jeden z wy-
bitnych działaczy partii la
bourzystowskiej Bevan 0-

świadczyl: "Mamy zapasy 
bomb WQdorowych, mamy 
wsżystkie Tc_dzaje broni. R'l
s.ianie mają je także. Powi<ł
damy Rosjanom: Mamy za
miar rozmawiać z wami z 
pozycji sily , Kiedy będziemy 
Silniejsi; spotkamy się z wa
mi. Nie jest tajemnicą - po
wiedział Bevan - że nasza 
wyspa - Wielka Brytania -
utrzyma się w przyszłej woj
nie zaledwie przęz 30 godzin. 
Jeśli rozpoczniemy wOjnę,. to 
zginiemy wszyscy, 
Powinniśmy podją~ próbę 

spobkania z Rosją .przy pierw' 
szej okazji. Nie chodzi o u
stępstwo z tej czy innej stro
ny, Jeśli nie można dcgad8ć 
się za pierwszym razem, na
leży spróbować jeszcze raz, 

To wszystko, co można zro 
bić". 

Bevan wezwał swoich słu
chaczy, by dowiedli, iż nie 
idą za generałami i admira
łami wygłaszającymi głupie 
przemówienia. "Jeśli Rad
ford mówi, iż trzeba zrzucić 
bomby atomowe na Koreę, 
to jest on zbrodniczym głup
cem. Jeśli to samo oświadcza 
Montgomery, t.o trzeba mu 
powiedzieć, iż powinien mil
czeć. Nasz kraj nie ma za
miaru iść na pasku nieoo
powiedzialnych marsza!
ków ll

,' 

-oości zachodniej" podezu 
rozmów, które odbędą sitt 
wkrótce z kBnc'lerzem Ade
nauerem "uwzględnić w pe
wnej mierze niemiecki punkt 
widzenia" W sprawie Za·gł~
b ia Saa.ry. 

Faja niezw!'kle 
sUnych upałów 
nawiedziła os1atnio 

Argentl' nę 
NOWY JORK (PAp). Z 

Buenos Aire·s donoszą, że 
Argentynę nawiedziła fala 
niezwykle silnych upałów. 
W Buenos Ai re s termomet:
wskazy wal w dniu 9 stycz
nia 45 stopni C. W Kordo
b:e temperatura podniosła 
się do 47 stc.;Jł1i. - Talc wy
sokiej temperatury nIE: noto 
wano w lym mieście od sty
cznia 1917 roku. 

.,Nowlny 
Je RSW 
kolegium 

Rzeszowskie"' WYCIa· 
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